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"WODA NA WILJI 


popularny powieściopisarz mia- 
nowany posłem hiszpańskim 
w Londynie. 


Nieprawdziwe 
pogłoski 


o przyjęciu przez mi- 
nistra skarbu delegacji 
Banku Handl. w Łodzi 
Jak się dowiadujemy ze źró- 
de? miarodajnych, czynniki, 
zbliżone do Banku Handlowe- 
go w Łodzi, rozpuszczają po- 
głoski o uzyskanej rzekomo 
przez delegację akcjonarjuszów 
tego banku u ministra skarbu 
audjeneji w sprawie podniesie 
nia upadłości banku. Z tego też 
źródła pochodziły wszystkie 
wiedomości œ tej audjeneji. 
'Tymczasem p. minister skarbu 
delegacji tej nie przyjmował | 
wogóle ministerstwo skarbu do 
tychezas nie zajmowało się 
sprawą tej upadłości. (Iskra) 


Dymisja prokuratora 
wolnego miasta Gdań- 
ska 


GDAŃSK, 26 IV. W związku 
z konfliktem, jaki wybuchł mię 
dzy Gdańskiem a Polską, dzię: 
ki niewłaściwemu zachowaniu: 
się władz policyjnych i proku- 
ratorskich w. miasta wobec 
prowokacji nacjonalistów nie- 
mieckich w stosunku do ludno 
ści polskiej, otrzymał dymisję 
generalny prokurator w Gdań- 
sku Schneider. 


Kafastrofa samocho- 
dowa 


między Turkiem a Ka- 
liszem 


KALISZ, 26, 4. (PAT). W sobo- 
tę, dnia 25 bm. na szosie pomiędzy 
Turkiem a Kaliszem w miejscowoś 
ci Malanowice .samochód obrońcy 
sądowego z Turku Cieleckiego przy 
wymijaniu wpadł na autobus fir- 
my „Autolux” i przewrócił cię. 
Skutki zderzenia były fatalne, Cie- 
leckiego w Stanie bardzo ciężkim 
przewieziono do zakładu lecznicze- 
go w Kaliszu. Pozostałych pasaże- 
tów, sędziego Krafta z Turku, żonę 
Cieleckiego i szofera w stanie b. 
ciężkim przewieziono do Turku. 


wiatu 


przeszło 5 tysięcy osób potrzebuje dożywienia 


WILNO, 26 IV. (PAT). Wo- 


jda na Wilji zaczęła w dniu dzi 


siejszym opadać. W «ciągu dnia 
dzisiejszego ubyło 15 cm., wody. 
Z placu Katedralnego woda u- 
stępuje. Z terenu powiatu wi- 
leńsko - trockiego donoszą, że 
poziom wody w górmym biegu 
rzeki Wilji zmniejszył się o 67 
cm. Również z powiatu o- 
szmiańskiego donoszą, że wo- 
da na Wilji w szybkiem tem- 
die obniża się, Natomiast z po 
dziśnieskiego donoszą, 


MADRYT, 26, 4. (PAT), Rektor 
uniwersytetu w Salamance Unamu- 
no objął stanowisko przewodniczą- 
cega rady wychowania narodowe- 
go. 

MADRYT, 26, 4, (PAT). Przybył 
tu kpt. Nediles skazany w swoim 
czasie na Śmierć w związku z zaj- 
ściami w Jaca, któremu król Al- 
fons darował życie. Wraz z Nedile 
sem przybyło jeszcze kilku ofice- 
rów, którzy brali udział w zaj- 
ściach w Jaca i ponieśli różne ka- 
ry. Przybyłym zgotowano entuzja- 
styczne przyjęcie. Rząd uznał ich 


że stan wody na rzece Dzisien- 
ce powiększa się, skutkiem cze 
go sytuacja w m. Dziśnie jest 
krytyczna. 

WILNO, 26 IV. (PAT). 
W dniu 26 b. m. przybył do 
Wilna p. minister pracv i opie 
ki społecznej Hubicki, aby zba 
dać na miejscu sytuację, wy- 
tworzoną przez powódź, W go- 
dzinach porannych odbvła się 
w pałacu pod przewodnictwem 
p. ministra konferencja w spra 
wie akcji ratowniczej. P. woje- 


woda Kirkitlis zapoznał n. mi- 
nistra z sytuacją powodziową. 
Od starostów nadeszły tymcza- 
sowe obliczenia liczby rodzin, 
dotkniętych powodzią. Najbar- 
dziej dotknięte są powiaty bra- 
sławski i dziśnieński. W pow. 
brasławskim 1200 osób potrze- 
buje dożywienia, dziśnień- 
skim 4.400, P, minister przy- 
rzekł poparcie, zaznaczając, że 
granice pomocy  powodzia- 
nom będą dokładnie zukreślo- 
ne po zapoznaniu się z sytua- 


w 


W republikańskiej Hiszp 


|cią na prowincji. Wilno podzie 
lono na 5 rejonów, każdy pod 
opieką * wybitnego działacza 
społecznegu. Strawę dostarcza 
powodzianom wojsko, odzież 
zw. obywał. pracy kobiet, 

Po konferencji p. minister 
<abicki z wojewodą Kirkitli- 
sem į gen. Litwinowiczen zwie 
dzili dzielnice. nawiedzione po- 


wodzią. Wieczorem p. minister 
Kubicki odjechał do Warsza- 
WY. 


ludności wobec bojowników demonstrat 


za gości honorowych republiki. 
BARCELONA, 26, 4. (PAT). — 
Przybył tu Zamora, którego na 
dworcu powitał prezydent Macia. 
Zamorę ludność Barcelony witała 
z ogromnym entuzjazmem. 
Przemawiając z balkonu pałacu 
rządowego Macia oświadczył: „Je- 
steśmy u progu wolności kataloń- 
skiej.  Żywimy  najserdeczniejszą 
przyjaźń dla Hiszpanji”. Następnie 
przemawiał Zamora, który powie- 
dział m. in.: „Największem mojem 
pragnieniem jest oddać katalończy- 
kom to, co im się słusznie należy”. 


Słowa te wywołały niesłychańy en 
tuzjazm. 

BRUKSELA, 26, 4. (PAT). 
Socjaliści tutejsi poświęcają wiele 
uwagi wypadkom w Hiszpanii i u- 
siłują nawiązać kontakt z kołami 
hiszpańskiemi. Vandervelde miał 
w niedzielę rano wyjechać do Hisz 
panji. 

MADRYT, 26, 4. (PAT). Szef 
legjonistów, przeciwko któremu 
wszczęto proces pod zarzutem roz- 
trwonienia sum, zebranych w dro- 
dze subskrypcji na rzecz gen. Mar- 
tinez Anido, oświadczył eni 

a Wok FE] 


Kara Śmierci przez powieszenie 


za zaimordowanie kochanki i dziecka 


"Z "Wilna donoszą: mf 

W czerwcu ub. roku znalo- 
ziono w lesie przy szosie Wil- 
no — Niemeczyn zwłoki mło- 
dej kobiety, 

Ustalono, że zgon nastąpił 
wskutek rany postrzałowej 
głowę. 

_ Długo prowadzono dochodze 
nie zanim ustalono, że zamor: 
dowaną jest Marja Rotkiewi- 
czówna od czterech lat żyjąca 
w konkubinacie z szeregowym 
miejskiej straży ogniowej Kon- 


w 


słantym Rojko. 
Naprowadziła na ten ślad 
przyjaciółka zamordowanej. 


która zaniepokojona długą nie- 
obecnością zamordowanej zło- 
żyła policji oświadczenie, 
Okazało się, że zamordawa- 
na miała wyjechać do rodziców 
„narzeczonego, aby wziąć 
ślub. | 


Rojkę „aresztowano, 

W trakcie dalszego dochodze 
nia ustalono dalsze, nie mniej 
rewelacyjne, szczegóły. 

Rotkiewiczówna miała maleń 
kie dziecko. Pewnego dnia, kie 
dy w mieszkaniu pozostał tyl- 
ko ojeiec dziecka — Rojko, ma 
ieństwo zmarło. Ponieważ po- 
życie Rotkiewiczówny i Rojki 
było coraz gorsze, zrozpaczona 
matka powzięła podejrzenie, 
że dziecko zostało zamordowa- 
ne i po pewnym czasie dała 
znać policji. Ekshumacjs 
awłok nie dała rezultatu, gdyż 
ciało było już w stanie rozkła- 
du. W międzyczasie stosunek 
Rojki do "swej konkubiny zmie 
nił się wyraźnie. Oświadczył 
jej gotowość zawarcia ślubu i 
w tym celu właśnie mieli wy- 
jechać, 


Jaki był dalszy ciąg jego 


niecnych „zamiarów. nie „trudno 
odgadnąć. 

Za miastem skręcił do lasu, 
zamordował bezbronną, zabrał 
rzeczy i wrócił do Wilna. Część 
rzeczy i rewolwer zostawił na 
strychu w straży, reszię za- 
wiózł do domu rodzicielskiego 
i oddał krewnym. 


Areszłowany nie przyznał 
się do winy, zarówno jak i 
podczas toczącego się wczoraj 
procesu. i 


Nie przyznał się, nie odpo- 
wiadał na pytania zadawane 
mu przez sąd, a tylko piótł coś 
bez sensu, 


Sąd, wyniósł wyrok, skazu- 
jacy Rojkę na karę śmierci 
przez powieszenie. 

Oskarżony przyjął wyrok 
spokojnie. 


wicielom prasy, że pieniądze te zla 
żył do jednego z banków w myśl 


instrukcji, wydanych mu przez 
gen. Martinez Anido. 
BRUKSELA, 26, 4. (PAT). „La 


Nation Belge” donosi, że król Al- 
fons ma nabyć majętność Dave w 
pobliżu Namur, Która należy od- 
dawna do rodziny hiszpańskiej Fer 
nan Nunez. 


8 Franco 


rewolty w Jaca, został « miano- 
wany przez nowy rząd hiszpań* 
ski ministrem lotnictwa. 


Dr. Zakrzewski 


laureatem nagrody 
Lwowa 


(PAT). Na- 
Lwowa im. 


LWÓW, 26 IV. 
grodę naukową m. I 
Karola Szajnochy kwocie 
7.500 zł. przyznano senatoro- 
wi prof. dr. Stan. Zakrzewskie- 
mu za pracę w dziedzinie nau- 
ki. 


wW 
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REICHER 


powrócił 


Specjalista chorób skórnych 
i wenerycznych 


POŁUDNIOWA 28 
tel. 201-93 


Od 8—11 rano i 5—9 w. 
W niedziele od 9—1 


Dla niezamożnych ceny lacznie. 


Sfrejk kupców 


protestem przeciwko 
podatkom 


LUBLIN, 25 IV, (Telefonem). 
Przez sobotę trwał strejk kup- 
ców. Wszystkie sklepy były 
szczelnie zamknięte. Strejk jest 
demonstracją  kupiectwa na 
wyższe niż w r, ub. stawki pa: 
datkowe oraz ostre rygory li- 
cytacyjne, stosowane przez u- 


rząd skarbowy. W sprawie tej 


nda się delegacja kupiectwa do 
Lubelskiej izby skarbowej. 
Kupcy grożą zamknięciem skle 
pów, a klucze odeślą do dyspo 
zycji urzędu skarbowego. 

CEEE Z ZK YAN 


Muzeum zamachów 


Koszmarne eksponaty w pałacu w Madrycie 


Zredukowany król hişzpań- 
ski, Alfons XIII, miał w swoim 
pałacu w Madrycie ciekawe 
„Muzeum zamachów“. Była to 
wielka sala, w której król u- 
mieszczał wszystkie przedmio- 
ty, mające związek z dokony- 
wanemi kiedykolwiek na niego 
zamachami, 

Do najstarszych zabytków 
tego, bądź co bądź, dziwaczne- 
go muzeum należała butelka do 


mleka i gumowy smoczek. W 
butelce tej podano  kilkumie- 
sięcznemu wtedy królowi za- 


trute mleko. Następne miejsce 
po flaszce zajmują szczątki ol- 
brzymiej wazy porcelanowej, o 
którą 5-letni Alfons poranił się 
bardzo dotkliwie, 


Od chwili wstąpienia na tron 
zaczynają się eksponały w mu- 
zeum szybko pomnażać. Są tam 
więc odłamki bomby, którą pod 
rzucono pod pałac królewski w 
Barcelonie, szezątki powozu, w 
którym król, razem z prezyden- 
tem Loubet, jechał po ulicach 
Paryża i omal nie został zabity 
przez eksplodującą nagle ma- 
Szynę piekielną, jest szkielet 


płacić rachunki czekami, które 


| 


konia, który zaprzężony był | 


wtedy do powozu. 


Najciekawsze, ale oczywiście 
najmniej przyjemne eksponaty 
muzeum przypominają zamach 
dokonany na króla w roku 1906 
w dniu jego ślubu. Jest tam 


więc okrwawiona suknia ślub- |W% 


na królowej, szczątki szyb po- 
wozu krółewskiego, poplamio- 


Zamorra 


prezydent nowej republiki 
kiszpańskiej, 


Ufyfułowany oszust i aferzysta 


Baron Erhardi Kelies - Kraus w więzieniu 


Od kilku łat grasował na te 
renie Warszawy, Łodzi i Po- 
znania sprytny oszust į aferzy= 


następnie... nie miały pokry- 
cia. 
Aresztowanie Kelles - Kran- 


sta, który podając się za „re |sa nastąpiło na skutek wielu 
daktora* i wydawcę, ponacią- |skarg od osób przez niego oszu 
gał wiele osób i poważnych |kapvch, które wpłynęły w osta- 


firm handlowych na krociowe 
sumy. 

Aferzysta ten i pseudo - re 
daktor, literat i publicysta *-- 
Marjusz Erhardt baron Kel!es- 
Kravs został wreszcie areszto- 
wany i na mocy decyzji sędzie 


inich tygodniach do policji kry 
minalnej, Już w toku pierwsze 
go dochodzenia wyszły na jaw 
fakty, ilustrujące działalność 
„redaktora“, ' dopuszezającego 
się w ostatnich miesiącach 
zwykłych kradzieży i oszustw. 


go śledczego — osadzony w| Znany był w Warszawie za- 
więzieniu. kład jubilerski p. Wabia-Wa- 
Utytułowany aferzysta był |bińskiego przy ul. Królewskiej] 


codziennym gościem pierwszo- | 10. Właściciel miał pecha, iż 
rzędnych restauracji i dancin- | powierzył Kelles - Krausowi 
gów nocnych, znali go prawie | kilkanaście weksli na sumę 


przeszło 50 tys. zł. do dyskon- 
ta. „Baron“ pieniądze zainkaso 
wał — sumy jednak nie zwró- 
cił p. Wabińskiemu, który po- 
TR ammi r zbawiony gotówki musiał 

sklep zlikwidować! Otrzy- 
mawszy inne weksle do dyskon 
ta, tym razem na 2.000 zł. od 
p. Stefana Lewentala (Rysia 1), 


wszyscy kelnerzy, niejedno- 
krotnie oszukani na setki zło- 
tych, gdyż „pan barem“ zwykł 


ne krwią mundury gwardji | Kelles Kraus również pieniądze 
przybocznej, zabalsamowane | przywłaszczył sobie. _ 

zwłoki konia, strzępy Siodła| Ale szczytem bezczelności a- 
królewskiego į wiele innych, 


ferzysty była jego wizyta w fir 
mie „Marconi“ przy ul. Mar- 
szałkowskiej. Kelles - Kraus 
ESD AE się jako redak- 


również niemiłych, pamiątek, 
które zdetronizowany król gro- 
madził ze szezególnem zamiło- 
waniem. 


HUMOR POLITYCZNY 


= r" 


„Don Afonso* według sbrazu Dore'go. 


Ulubiemiec Lodz 


a YN NZ O NA 


WŚ 
sz ŚR 1 


iamek 


tor i powołując się na wysoką 
protekcję i znajomość swą z 
d$rektorem . Szostakiewiczem, 
kazał przysłać sobie do mie- 
szkania radjoaparat, wartości 
1900 zł. Firma dała się wziąć 
ua piękne słówka aferzysty i 
aparat, miimo, iż nie otrzyma- 
ła grosza gotówki, przysłała 
Kelles - Krausowi, 


Po trzech dniach, gdy Kelles- 
Kraus, mimo obietnicy, nie 
przynosił pieniędzy --- przed- 
stławiciel firmy „Marconi“ udał 
się do mieszkania aferzysty, 
żądająe zwrotu aparału. Okaza 
ło się jednak, że aparatu nie- 
ma, gdyż Kelles - Kraus zdołał 
go już sprzedać w trzecie ręce. 

Do policji wpłyną niewątpit 
wie i inne skargi na beczelnego 
oszusta. 


Dr. med. 


$. Niewiażski 
powrócił 


Specjalista chorób skórnych 
wenerycznych i moczopłciowych 
leczenie światłem, badanie krwi 
i wydzielin 
Andrzeja S.telef. 159-40 
Przyjmuje od 8—11 i 5—9 w. 
w niedziele i święta od 9—1 
Oddzielna poczekalnie dla pań. 


Fałszywe banknofy 
20-zlofowe 


Ostatnio zauważono, że jest 
w obiegu bardzo dużo fałszy- 
wych banknotów 20-złotowych. 

Codziennie zatrzymuje się po 
kilkadziesiąt osób, które są w 
posiadaniu fałszywych tych 
banknotów. 


|| 
GEBZZZEDBZAM 


Zanisujcie si 
na tzł0n ów b. 


. 
ERRENTEN 


Maurice Chevalier 


oszenie. 


KELNEREM W FILMIE 


KAWIARENKA 


poszukuje się 12 eleganckich łysych panów, 


którzy się zdecydują do oddania swych łysin, celem wykonania na nich reklam dla 
film 


u 
2 „il 
„iImpresarie z udziałem Buster Keatona, 


co pod żadnym względem nie zaszkodzi ich zdrowiu. Panowie ci będą zobowiązani 

odwiedzać teatry i sale koncertowe i wogóle miejsca, do których uczęszcza się z od- 

krytą głową. Każdemu z nich dodany będzie towarzysz, który ma obowiązek chronić 

go przed natręctwem zbyt ciekawych. Tylko panowie o dobrych manjerach i niepo- 
szlakowanego charakteru będą brani pod uwagę. 


Rzeczy ciekawe 


strzelające ryby 


W ostatnim numerze „Kosmosu” 
znajdujemy ciekawy opis ryby, któ 
ra... strzela, 


Żyje ta ryba na wodach Sjamu. 

Ma zaledwie 15 do 20 cm. dlugo- 
ści. Jest koloru szaro - zielonego. 
Rybę nazywają „strzelcem” (Toxo- 
tes iaculator). 


Ryba ta czatuje w pobliżu sito- 
wisk i gdy ujrzy owada, zlatujące- 
go na kwiaty, wymierza weń po- 
cisk, którego cechuje niesłychana 
celność i moc obezwładnienia owa- 
da. 


Pociskiem jest... kropla wody, 
wyrzucana z rurki, mieszczącej się 
w pyszczku ryby. 


Ryby tego gatunku, żyjące gro- 
madnie, rozstawiają się w linji bo- 
jowej, półkolem i oczekują na zdo- 
bycz. 

Skoro tylko nad wystającym 2 
wody kwiatem zjawi się motyl lub 
owad, wówczas najbliższa ryba 
podpiywa cichutko, wysuwa pysz- 
czek z wody i długo celuje. 


Następuje strzał, który pozbawia 
owada możności łatania. W tym 
momencie ryba chwyta swą ofiarę. 


Kropla wody, wyrzucona przez 
rybę, jest naprawdę jakby kulą ka- 
rabinową, gdyż ryba wyrzuca ją 
z nadzwyczajną siłą. 

Ryby tego gatunku, schwytane 
i trzymane w akwarjum, okazują 
niebywałą wprost inteligencję. 

Po kilku już dniach przyzwycza- 
jają się do swoich panów i gdy tyl- 
ko pokażą się w pokoju, podpły« 
wają do nich, wyciągając łebki, 

Są ogromnie łakome na muchy 
i inne owady, a tłusty motyl jest 
dla nich nielada kąskiem. 


Próbowano ryby - strzelce prze 
nieść do wód europejskich, ale pró- 
by aklimatyzacji zupełaje stę nie 
powiodły. 


Bohater asekuracyiny 


Oszustwa asekuracyjne weszły w. 
modę na szerokim świecie. W tych 
dniach aresztowano w Paryżu nie- 
jakiego Baechelera. Usiłował on 
drogą oszustwa zdobyć premję ase- 
kuracyjną w wysokości 600 tysięcy 
franków, coprawda zapomocą bo- 
haterskiego uczynku. Baecheler po 
łożył się mianowicie pod  przejeż- 
dżający pociąg w ten sposób, że 
ten uciął mu prawą dłoń. I rzeczy- 
wiście udało mu się już raz ode- 
brać połowę wymienionej Sumy. 
Ale zdradził go jeden ze wspólni< 
ków, który sam miał na sumieniu 
oszustwo asekuracyjne, a mianowi- 
cie w swoim czasie rozmyślnie wsa- 
dził rękę między drzwi wagonu ko= 
lejowego, które zmiażdżyły mu pa 
lec i odebrał premję asekuracyjną 
w wysokości 35 tysięcy franków, 
jako odszkodowanie za niezdolność 
do pracy, 


W. kieszeni pana J. E. Hooda « 
miasta Louisville w stanie Ken- 
tucky, który uległ wypadkowi Sa- 
mochodowemu w Baltimoore, zna- 
lazła policja niezwykły dokument, 
„Niniejszem pozwalam swemu mę 
żowi na dowolne określanie swego 
miejsca pobytu na picie alkoholu 
w granicach własnego uznania i. do 
bieranie sobie ad libitum damskie= 
go towarzystwa, ponieważ wiem, 
że posiada on dobry gust, Chcę, 
aby korzystał z życia, ponieważ 
śmierć następuje szybko į trwa dht- 
go” brzmiało zaświadczenie, 
podpisane własnoręcznie przez pa. 
nią Rhodę Hood. 


Czytajcie 
„atos Poranny 
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Powieść FERRE J. S. Fletchera 


(Ciąg dalszy} 

-— Prawdopodobnie stało się 
ło w następujący sposób: Dwaj 
ludzie otrzymali przesyłki z Pa 
ryża. Jednym z nich był ten 
Curtis, który wynajął pokój 
w hotelu i spenetrował teren. 
Drugi mieszkał w jednym z sa- 
ziednich hoteli. Jest ich prze- 
cież dosyć. 

— Conajmniej z pół tuzina— 
potwierdził Stefan. 

— Fałszywa paczka została 
więc przesłana temu drugiemu 
człowiekowi. Natychmiast po 
otrzymaniu jej usunął  mazwę 
hotelu z bronzowego papieru 
płynem, rozpuszczającym czar- 
ny atrament, a nie niszczącym 
przytem barwy papieru, i wpi- 
sal nazwę twego hotelu. Na- 
stępnie spotkał Curtisa i wrę- 
czył mu spreparowaną paczkę. 
Ten ostatni zamienił paczki. 
Sprytny trick! Zresztąt udał się 
w zupełności, Jedyne niebezpie 
czeństwo dla tej bandy polega- 
ło na tem, że twój lokaj zejdzie 
na dół zanim dokonana zosta- 
nie zamiana. Ale słyszeliśmy 
przecież od Rafała, że właśnie 
tego dnia się spóźnił. 

— Czy rzeczywiście można 
z taką łatwością usunąć jeden 
adres i zamienić go na inny? — 
zapytał zdumiony Stefam. 

Bystrzycki wstał, podszedł do 


DŹWIĘKOWY 


biurka i przyniósł stamtąd fla- 
szeczkę, gąbkę i bibułę. Na- 
stępnie włączył do sieci elektry- 
cznej małe żelazko do prasowa- 
nia i zaczął.czegoś szukać w ko 
szu do papierów. 

— Pokażę wam, jak to się ro 
bi, bowiem sam czyniłem już 


wiele prób. Oto jest bronzowy | Ale mimo to wyjaśnię ich Sto, jakie je jgrozi? — zapy- 


papier do pakowania z mojem 
nazwiskiem i adresem. Wywa- 
bię go obecnie i jestem przeko- 
nany, że nie znajdziecie naj- 
mniejszych śladów, W gruncie 
| rzeczy jest to manipulacja bar- 
dzo prosta. Tajemnicę zdradził 
mi pewien przyjaciel, który zaj 
muje się chemieznymi 
rymentami. 

Stefan i Rozdolski przygląda- 
li się uważnie zabieęgom By- 
strzyckiego. Z pomocą gąbki 
napuścił trochę tajemniczego 
płynu na papier, przyłożył bi- 
bułę, nie było również ami śla- 
du pisma. Papier był zupełnie 
gładki i niczem nie zdradzał, że 
przed chwilą widniał na nim 
dokładny adres. Można było 
następnie napisać w tem miej- 
scu ołówkiem, czy piórem, 
się komu żywnie podobało. 

— Jak widzicie cała manipu 
lacja zajmuje najwyżej trzy 
minuty, W ten sposób załatwio 


to 


no się również z adresem 
twojej paczce. 


ekspe- į 


— Jeszcze jeden dowód, 
tej bandzie znane są wszystkie 
tricki — rzekł Rozdolski, 

— No to jest przecież zrozu- 
miałe, że tacy przestępcy pracu 
ja najnowocześniejszemi meto- 


e 
U KOR PIZZA 


w adaptacji M. Turskiego 


że |również dobrze 
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Mię gło! 
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zorjentowana 
w stosunkach paryskiej filji, 
A pozatem była bezpośrednią 
przyczyną, że w moje ręce wpa 
dły skradzione przedmioty. 


— Ale czy nie sądzi pam, że 


dami — wyjaśnił Stefan, — Są | przez swoje zachowanie zwię- 


niesamowicie wprost przebiegli 


jemnieę. 


Rozdolski spojrzał  bystirem 
|spojrzeniem na Stefana. 


— Dlaczego, panie Karma- 
| zyn, chce pan koniecznie zaj- 
mować się dalej tą sprawą? 


— Chętnie panu odpowiem. 
Kocham Marję Rotwiczównę i 
chcę się z nią ożenić. Ale mam 
wrażenie, że nie przestanie jej 
grozić niebezpieczeństwo, dopó 
ki ta banda znajdować się bę- 
dzie na wolności. 


— Dlaczegóż miałoby jej gro 
zić niebezpieczeństwo? 


— Wie ona za wiele. Zna 
| przecież wszystkich ludzi, któ- 
rzy bywali w magazynie. Jest 


|= 


humor zagraniezny 


na E 


ksza pan jeszcze niebezpieczeń- 


tał Rozdolski. — Jeśli ostrzeże- 
nie „Kurjera Warszawskiego 
traktować poważnie, to prze- 
cież powiedziano panu wyraź- 
nie, że będzie pan pozostawio- 
ny w spokoju, jeśli i pan zanie 
cha dalszych kroków w tej spra 
wie. 

Stefan potrząsnął głową. Nie 
nie mogło go powstrzymać od 
czynienia dalszych wysiłków. 


— Nie będę się czuł pewny 
dopóki ci ludzie nie zostaną 
zdemaskowani i skazani, 

W międzyczasie  Bystrzycki 
sprzątnął swe przyrządy j che- 
mikalja i podszedł z powrotem 
do stołu. 

— Powinienby pan właściwie 
coś przedsięwziąć w tej spra- 
wie — zwrócił się zniecierpli- 
wiony Stefan do Rozdalskiego. 
— (i ludzie już znowu posia- 
dają pański kosztowny krzyż, 
a wraz z nim modlitewnik i 
złoty łańcuch. Czy zamierza 
pan patrzeć na to z założone- 
mi rękoma? 

—  Zaczekamy UDEWAM 


DZEKÓWY 


| I mi 


WY 


kiem, co wyjaśni policja w 
związku z morderstwem przy 
ulicy Pięknej. 

— Ale dotychczas nikt jesz- 
cze nie doniósł policji, że to 
morderstwo prawdopodobnie 
ma zupełnie inne motywy, niż 
tam przypuszczają. W każdym 
razie spróbuję dalej wyjaśnić 
tę sprawę. Gdy się ożenię, chcę 
mieć spokój. a dopóki ten spo- 
kój jest zagrożony będe wal- 
czył, aż umieszkodliwie wrogów 
lub sam zginę, 


Po tych słowach pożegnał się 
pozostawiając Bystrzyckiego i 
Rozdolskiego. nieco  zaskoczo- 
nych i bezradnych. Najpierw 
pojechał do hotelu, skąd dopie- 
ro zamierzał udać się do teatru 
po ciotkę i pannę Marje. 


—  Rozdolski poznał charak- 
ter pisma — mruknął do siebie 
Ciekawa rzecz, dlaczego zaprze 
czał? 

W przedpokoju swego miesz 
kania znalazł Stefan lokaja 
przy telefonie. Ten odwrócił się 
gdy Stefan wszedł, 

— Pani Krene chciałaby z pa 
nem mówić. Właśnie telefono- 
wała, Znajduje się w Teatrze 
Polskim i zapytuje, czy nie ze 
chciałby pan natychmiast przy 
być do foyer partern? 

— Odpowiedz, że natych- 
miast tam będę! 


ID, e. n.) 
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KINOTEATR gg 
Dziś i dni następnych ! 


Pierwsza wspaniała kreacja wielkiego mistrza ekranu 


EMILA JANNINGSA 


w areydziele dźwiękowem produkeji Eryka Pomera, 
Reżyserji Józefa Sternberga p. t. 


NIEBIESKI MOTYL 


Wstrząsający dramat inteligentnego samotnika, idea- 
listy—więźnia własnej miłości i zmysłów—ezłowieka, 
który po przez popęd miłosny ku wyrafinowanej 
kokocie — wampirzycy, stoczył się na dno nędzy i 
własnego upodlenia. 
Rolę główną kreuje — niezrównana — rywalka 
GRETY GARBO MARLENA DIETRICH. 
Nadprogram: Dźwiękowy dodatek 
Sportowy p. t: „Z wichrem w zawody” 
Początek 4.30, ost. 10.15, w soboty i niedziele 
o godz. 1 po poł, ost, 10.15. 


PODURWKSZWYKAOGZOW DIE GOTTA 
RAMON NOVARRO u Iinit p. |. 


Sewilla, Miasto Miłości 


wg. znakomitej powieści „ZEW CIAŁA“. 


W roli głównej: Ramon Nowarro, Renée Adoróe, Ernest Torrence. 
Nad program: boskie. „. PrzYJAZA Marszałka Piłsudskiego z Madery. 


polskie — m. in. 
Początek o 4-ej po pol, ostatniego o godz. 10. 15 wiecz,, w sobotę i niedzielę o godz. 12-ej w poł, 
Ceny miejsc na pierwsze seanse od 1.— zł na porankach po 75 gr. i zł. 1.— 


KINO-TEATR 


Ma Zachodzie bez zmian 


Według słyn- 
nej powieści 


— Dobrze, Jasiu, mażesz się 
trochę pobawić w ogrodzie, ale 
nie łaź po drzewach! 


E. M. Remargue a 


Wytwórni: Universal Pictures Corporation. 
Ten gigantyczny epos, zaczerpnięty z prawdziwego 
życia, w eałym bezmiarze realności i potęgi unie- 
śmiertelniony na filmie, żyć będzie wiecznie i jako 
film wywiera jeszcze większe wrażenie niż głośna 
powieść Remarque a. 


Początek seansów o g. 3,30 po pol, w soboty i nie- 
dziele o godz. 12-ej w poł. 
Cony miejse, mimo wysokiego nakładu kosztów 
nie podwyższone. 

Passe-partouts i wszelkie bilety ulgowe, premjowe i bezpłatne 
nieważne aż do odwołania. Przedsprzedaż biletów w 
kasie kinoteatru codziennie od 12—2. 

Wprassa się o przybywanie na wcześniejsze seanse dla 
uniknięcia natłoku. 


Podwójna huchalterka, 


2-gi tydzień 
REAORDOWEGO POWODZENIA 
SEWER 


Bilety ulgowe ważne. 
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Wypłata zapomogi 
ta miesiąc kwiecień r.b. 


W czwartek, dnia 30 kwietnia 
r. b. rozpocznie się wypłata pań- 
stwowej zapomogi doraźnej za 
kwiecień 1931 r. bezrobotnym, po- 
siadającym rodzinę na utrzymaniu, 
którzy zgłosili się do biura urzędu 
zasiłkowego przy ul. 28 pułku 
Strzelców Kaniowskich Nr, 32 w 
czasie od 13 do 20 kwietnia 1931 r. 


Samotni prawa do zapomogi nie 
mają. , 
Wypłata odbywać się będzie w 
wyżej wymienionym lokalu urzędu 
zasiłkowego w Czasie od godziny 
9 do 14 według następującego po- 
rządku: 

Czwartek, dnia 30 kwietnia 1931 
roku litery: od A do K. 

Piątek, dnia 1 maja 1931 roku 
litery: od L do R. 

Sobota, dnia 2 maja 1931 roku 
fitery: od S do Ż. 


Socjaliści 1 maja 
nie dopuszczą do po- 
chodu komunistów 


W roku bieżącym obchód święta 
robotniczego I maja urządzony zo- 
staje wspólnie przez PPS, NSPP, 
Bund i Poalej Sjon, 


Postanowiono nie dopuścić do po- 
chodu komunistów i w tym celu u- 
tworzona zostamie milicja socjali- 
styczna, która chronić będzie po- 
chód przed nieproszonymi gośćmi. 


Dwa samobójstwa 


W domu przy ul. Włodzimier- 
skiej 24 popełnił w dniu wczoraj- 
szym zamach samobójczy 26-letni 
Wacław Bander. Denat wypił więk 
szą ilość jodymy. Przybyły na miej- 
sce lekarz pogotowia udzielił mu 
pierwszej pomocy. Jak się okaza- 
ło powodem zamachu samobójcze- 
go był brak pracy. 


W hotelu „Savoy” pzy ul. 
Traugutta 6 poelni! zamach samo- 
bójczy 27-letni Mikołaj Denzik z 
zawodu ślusarz, zamieszkały przy 
ul. Łaskiej 4. 


Pierwszej pomocy udzielił mu le 
karz pogotowia. Przyczyna zama- 
chu narazie nieznana. 


Nocne dyżury antek 


Dziś w nocy dyżurują następują- 
te apteki: J. Koprowskiego (No- 
womiejska 15), S. Trawkowskiej 
(Brzezińska 56), M. Rozenbluma 
(Cegielniana 12), M. Bartoszewskie 
go (Piotrkowska 95), J. Kłupta 
(Kątna 54), L. Czyńskiego (Roki- 
cińska 53). 


Nadprogram: Dodatek dźwiękowy i aktualności 
krajowe. 


Początek seansów w dnie powszednie o 4.30, w sob. 
i niedziele Poranki od 12 do 3-ej po cenach naj- 
niższych 75 gr.i1 zł. 


KZK E A WASTOW UG AWR R 


Dziś I dni następnych ! 
Wielki film cyrkowy p. t. 


NARKOŁOMNE ZAKRĘTY 


W roli głównej ulubienica narodów 


Ciara Bow i Richard Arlen 


Rewelacyjna nowość w technice kinematograficznej. 

Dla uprzystępnienia treści djalogi angielskie — zastą- 

pione djalogami polskiemi. Arcyciekawa treść. 
Frapująca gra. Emoejonujące momenty. 


„J acusse! 


Nr. 114 


ucznia 


Kiika $orzkich słów pod adresem szkoły 


W ostatnich czasach coraz 
silniej odzywają się głosy, do- 
magające się reformy Szkoły. 
Pojawiają się artykuły poważ- 
nych pisarzy, którzy bronią 
młodzież, odpierając czynione 
jej zarzuty, jakoby posiadała 
wszelkie ujemne eechy pokole- 
nia, pod względem intelektual- 


aym nisko stojącego. Zarzuca 
się jej brak ideałów, dążność 


do karjery, próżność, nieprze- 
bieranie w środkach prowadzą 
cych do celu 1. p. Znakomici 
pedagogowie twierdzą, że nan- 
ki martwe, dzisiejszy system 
nauczania — wszystko to spo- 
wodowały. Ale my, uczniowie 
wiemy co innego, To niepraw- 
da. co mówią; my wiemy do- 
skonale czego nam brak. Brak 
nam ludzi, którzyby doprawdy 
nas zrozumieli, którzyby się 
starali o zindywidnalizowanie 
poszczególnych jednostek, a 
nie o produkowanie wielkiej 
masy „inteligencji“, 


Nie system nauczania, ani 
nauka jest tym czynnikiem, 
który mas duchowo zatruwa. 
Winni są tu ludzie, nauczyciele, 
którzy zbył często nie zasługu- 
ja na to zaszczytne miano. Pań 
stwo. wydające dypionty nauczy 
cielskie, ma za dużo zaufania 
do systemu, a za mało patrzy 
na ezłowieka. 


jące środki 
osiąga stopień naukowy i staje 


Człowiek często 
o niskim charakterze, posiada- | 
do kształcenia sie, 


moga tylko żyć w atmosferze 
uniżonych ukłonów i przebrzy 
dłych pochlebstw, którzy zdol- 
ności ucznia odczytują z mniej 
lub więcej elastyeznie zgiętych 
karków, a u których tylko uez- 
niowie, umiejący się zasłoso- 
wać do ich życzeń i kaprysów, 
mogą liczyć na sympatję | pr- 
wodzenie — hyć nie powinno. 
Oni właśnie napawają nas 
wstrętem do życia. Uczeń, nie 
potrafiący niewolniczo lizać sto 
py. zostaje jawnie lub sśrycie 
prześladowany, 

Ten szm, który umie pory- 
wać słowem, ładnie mówić a 
pięknie, dobroci, Bogu, spra- 
wiedliwości, kiórego uczeń był 
by gotów szanować, poważać i 
naśladować, pełen jest, nieste- 
ty, kłamstw, obłudy i fałszu. 

Oto obrazek z życia szkolne- 
go: Nauczyciel siedzi na kaie- 
drze i poprawia wypracowania. 
Zwykłym, obojętnym waro- 
kiem przerzuca stroniczki, Na- 
gle wzrok (ego zdradza zainte- 
resowanłie, Wreszeie jakaś ory- 
ginalna myśl, lepszy styl, polot 
pióra. Po dwudziestu 


zań 


m 


| Największy pożar w Paryżu od 25 lat 


zj 7 


sie wychowawcą młolego poko| 


lenia, 
charakteru, nie bada się, czy 
się padaje na to odpowiedzial- 


Lecz nie hsda słę jego 


ne stanowisko. Tam, gdzie po- ; 


winni stać tylko powołani, sta- 


ją często jednostki, które właś- EB 


nie powodują niższość moral- 
ną nowego pokolenia. 


Pierwszym warunkiem zyska 
nia sobie sympatji i szacunku 
uczniów jest sprawiedliwość, 
która powóana być stosowana 
zawsze i wszędzie, nawet n 
dzieci, które, nie mając jeszcze 
świadomego poczucia sprawie- 
dliwości, instynktownie ją 0d- 


czuwają i postępowanie nauczy . 


cieli naśladują, względnie się 
doń zrażają, To też, gdy w 
szkole zjawiają się ludzie, zu- 
pełnie pozbawieni zrozumienia 
obowiązku formowania moral- 
nie zdrowej młodzieży, kierują” 
cy się uprzedzeniem, nie hrda 
ey sprawiedliwi i z czysto oso- 
bistyeh względów prześladują- 
cy lub wywyźszający ucznia — 
wówczas jasny, młodzieńczy po 
giad ucznia na świat į ludzi mu 
si mętnieć. 


Takich nauczycieli, którzy 


$ 


rokości, spłonęły doszczętnie 


Krwawa 


do 
Przy ulicy Andrzeja przed do- 
mem nr. 59 został napadnięty 
przez nieznanych 
dotkliwie pobity Marjan Szy- 
imański, zamieszkały przy uli- 
cy Zakątnej 3. Lekarz pogoto- 
wia udzielił mu pierwszej po- 
mocy. 

Na ulicę Pomorską 84 gdzie 
w mieszkaniu Stefana Malinow 
skiego odbywała się ukoliczno- 
ściowa libacja, w wyniku wy- 
buchłej awantury dwuch gości, 
a mianowicie Kazimierz (,złapa 
i Szczepan Urbanek, zam. przy 
mi, Pomorskiej 64, zostało po- 
turbowanych. 

Na ulicę Przejazd ur. 2, gdzie 
przed sinem „Odzon* został 
napadnięty przez nieznanych 
sprawców  biuralista Micnał 
Tylman zamieszkały przy "il. 
Wólczańskiej 10. 


Wreszcie na ulicę Jerzego, 
gdzie nieznani sprawcy pobili 
dotkliwie radjomontera Lucja- 
na  Stępienia, zamieszkałego 
przy ul. Jerzego 2, 


We wszystkich wypadkach 


zada- 


Warsztaty kolejowe na dworcu Batignolles, 
kompleksu budynków 100 metrów długości į 260 metrów sze- 


sprawców i | BB 


niach, tak podobnych do siebie, 
jak kropie wody — to sprawia 
mu prawdziwą rozkosz. Zasłu- 
guje na dobry stopień. Ale 
przed daniem oceny należy 
spojrzeć czyja to pracs. Nauczy 
ciel patrzy na nalepkę? Co, ten? 
— To niemożliwe! Kierniąc się 
jakąś błahą sugestją lub zuneł- 
nie bezpodstawnem  aprzedze- 
niem, czyte jeszcze raz. Rzeczy 
wiście, że ież tego odrazu nie 
zauważyłem?! 'To źle, ten po- 
ezątek niedobry.. no i zbyt 
górnoletne wyrażenia... i tam... 
też coś nie w porządku. Wresz 
cie pod zafaniem pięknym a- 
tramentem czerwonym świeci 
dwója. Nie przychodzi naweł 
na myśl nauczycielowi, że 
przed kilkoma minutami chciał 
dać dobrą ocenę, Nad katedra 
wisi obraz, przedstawiający Te- 
midę z zawiazanemi oczyma i 
złotemi szaliami w ręku. A gdy 
się unezniowie uważniej przypa- 
trują obrazowi, zdaje im się, 
jakoby ła bogini sprawiedliwo- 
ści drwiąco się do nich śmie- 
chała. 
A gdy on, uczeń, — który ko 


składające sie z 


przyczem straty wynoszą prze- 


szło 50 miljonów franków. 


miedziela 


w kronice pogotowia 


W dniu wczorajszym pogoto | pierwszej 
wie ratunkowe wzywane było | dzielił lekarz pogotowia, zaś pa 
następujących wypadków. |licja wszczęła dochodzenie. (p) 


pomocy rannym u- 
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Dziś i dni następnych! 
Miłość Incognito: Najnowsza para kochanków filmo- 
wych — pełni temperamentu i elegancji 


Liljana HARVEY i Henry GARAT 


w uroczej, dźwiękowej operetce filmowej wytwórni „UFA“ p.t. 


[i 


Najweselsze przygody miłosne zakochanej księżniczki. Matry- 

monjalne kłopoty ministra dworu. Nadworny detektyw „Pipac 

prześladowany przez niepowodzenia. — Wspaniała, dawno 
niewidziana, imponująca rosmachem wystawa. 


Początek o g. 4-ej po poł. 
ZR. 1, 1.50, 2 i 2.50 


Passe-partouts, prócz urzędowych nieważne. 
Aparatura dźwiękowa WES 


cha prawdę i wierzy w ideały, 
zwierza się przyjacielowi, ton 
go wysłuchuje į sprytnie u- 
śmiecha się. 

— Mój kochany głupeze, wi- 
dzisz wszystko i rozumiesz, a 
czemu sam nie czynisz tak, jak 
wszyscy inni, jak ja?. 

Słucha į drętwieje. Czuje jak- 
by- mu seree ściśnięta» jakaś 
wielką, zimną dłonią, Więc i 
on, i on też jest zatruty tym ja 
dem, on, jego przyjaciel... Czu- 
je się strasznie samotnym, 
wszyscy są tak inni, I zdaje mu 
się, że on naprawdę jest tym 
głupim. Czuje się jakby owym 
pięknym młodzieńcem, który 
przywędrował do miasta, za- 
mieszkałego przez samych gar 
busów. Widzi, jak wszysey wy- 
biegają z domów, dziwują mu 
się i pokazują na niego palca- 
mi: „Co zadziwny człowiek!“ 
wołają. A wówszas, jeżeli nie 
jest dość wielkodusznym, abv 
móc przebaczać nauczycielowi, 
nie może zrozumieć, że nie 
wszyscy są tacy. Wówczas zno- 
wu udało się szkole, czyli ra- 
czej nauczycielowi, zrobić jesz- 
cze jednego niedowiazrka, rzło- 
wieka, zamkniętego w sobie, po 
zbawionego najlepszych i naj- 
świętszych uczuć, ideałów — 
wroga ludzkości. Albo też usły* 
szy głos wewnętrzny: to jest 
przeznaczenie; taki jest światz 
ty jesteś jeden, a ich jest wie- 
lu; nadaremnie płynąć przeciw 
ko prądowił I zostanie tknięty 
najstraszniejszą chorobą młodo 
ści, zobojętnieniem na wszyst. 
ko, wypranym z młodzień= 
czych zapałów. Na co się zda- 
dzą dążenia, praea i wlara? 
Wszak świat jest marny i nie 
poznaje się na niczem, Ach, 
jak to strasznie nie czuć, ro- 
zumieć, być hezsilnym i żyć.” 
Ale właściwie on juź nie żyje. 
Dusza jego, ta nieśmiertelna 
dusza umarła w żywem ciele. 

Lecz nie należy rozpaczać 
nad losem ucznia, Takich ma- 
łych marzycieli, którzy chcieli: 
by wszystko widzieć w bar- 
wach jaknajpiękniejszych, nie 
ma zbyt wiełu: znikoma część 
i nawet ta jest na wymarciu, 
Szkoła ich „uleczyła*, lub ży” 
cie, pokazując, że bez charak= 
teru, bez zasad łatwiej dojść do 
czegoś. 

Nie należy oburzać słę na 
szkołę, albowiem jest ena jed- 
pak bardzo pożyteczuą instytu- 
eja; posiada ona niepospolitą 
zdolność przerabiania Idjotów, 
półgłówków i jakieckś tam idea 
listów na ludzi prawdziwie 
praktycznych... 

(UCZEŃ. 


Do g. 6-ej ceny miejse 
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l, mia i sha Tragiczne skufki wróżbiarsiwa 


30-ileinia kobieca odebrala sobie życie 


Teafr miejski 


Dziś, 8.30 „Ludzie w hotelu“ 


Jutro, 8.30 Rewizor“ 
(Teatr Moskiewski) 


Dziś po raz ostatni „Ludzie w ho 
tełu”, Ceny zniżone. 

WYSTĘPY MOSKIEWSKIEGO 

TEATRU ARTYSTYCZNEGO 

Słynny moskiewski teatr arty- 


styczny Stanisławskiego (grupa 
praska) zatrzyma Się w Łodzi na 
krótki czas, dając kilka przedsta- 
wień a to: jutro „Rewizora” M. Go 
gola, zaś w środę i czwartek sen- 
sacyjną nowość Bułhakowa „Biała 


gwardja”, 
TEATR KAMERALNY 
Dziś i do piątku wieczorem 


włącznie niezrównany Michał Znicz 
w arcywesołej, aktualnej komedii 
Franka „Interes z Ameryką”. 
TEATR POPULARNY 
Dziś i do środy włącznie melo- 
dramat T. Warchałowskiego — 
„Dziewczę z fabryki”, 


Oto charakterystyczny Wy- 
padek samobójstwa kobiety 
pod wpływem wróżbw. 

Marja Biskupska przed trze- 
ma laty, poszła za namową 
swoich koleżanek do pewnej 
wróżki, aby dowiedzieć się, ja- 
ka ją czeka przyszłość. Wróżka 
przepowiedziała jej tragiczną 
śmierć w r. 19381. 

Biskupska wyszła od wróżki 
ogromnie zdenerwowana, Od 
tej chwili młoda kobieta nie 
zaznała spokoju. Po nocach 
dręczyły ją myśli o przedwcze- 
snej śmierci. 

Z nadejściem r. 1931 stan 
zdrowia Biskupskiej znacznie 
się pogorszył. Przy każdej oka 
zji mówiła otoczeniu, iż wkrót 
ce nmrze, że to ostatnie mie- 
siące jej życia. Pewnego dnia 
znaleziono Biskupską martwą. 
Lekarz stwierdził śmierć wsku 
tek otrucia się esencją octową. 

Ciemne i głupie przesądy 
przyczyniły się do tragicznego 
czynu popełnionego przez 30- 


Tramwaj najechał na wóz 


dwie osoby odniosly ciężkie rany 


W dniu wczorajszym przy 
ul, Zgierskiej 134 miał miejsce 
nieszczęśliwy wypadek, które- 
go szczegóły przedstawiają się 
jak następuje: 


W domu nr. 134 mieści się 
fabryka wędlin, należąca do 
Stefana Majewskiego. Około 
godziny 4 po południu, gdy "lo 
bramy wjeżdżał furgon Majew- 
skiego, na którym siedział syn 
jego, 10-letni Roman i prakty- 
kant Wacław Krysiak, od stro- 
ny Zgierza nadjechał tramwaj 
podmiejski, 


Zanim woźnica podciął ko- 


nie, tramwaj najechał siłą roz- 
pędu na wóz. 
Rozległ się 
trzask i krzyki. 
Tramwaj natychmiast zatrzy 
mano i rzucono ssęna ratunek. 
Okazało się, że zarówno ma- 
ły Majewski, jak i Krysiak od- 
nieśli szereg poważnych ran. 
Natychmiast zaalarmowano pa 
gotowie, którego lekarz po tm- 
dzieleniu pierwszej pomocy od 
wiózł ciężej rannego Krysiaka 
do szpitala, zaś Majewskiego 
pozostawił na miejscu. 
Motorniczemu wagonu spl- 
sano protokuł. (p) 


przeraźliwy 


Echa afery celnej w Łodzi 


P. Grynblau wypuszczony z więzienia 


Donosiliśmy w swoim czasie 
o bardzo głośnej aferze celic] 
w Łodzi, dzięki której skarb 
państwa poniósł  miljonowe 
straty. 

Afera ta polegała na tem, że 
deklaranci celni poszczegól: 
nych firm ekspedycyjnvch we- 
spół z urzędnikami urzędu cei 
nego dopuszczali sie prze- 
stępstw tego rodzaju, że sloso- 
wali tańszą stawkę celną za- 
miast wyższej. 


Po wyjście na jaw afery cel 
nej, aresztowano cały szereg 
deklarantów celnych i urzę- 
dników. 


Obecnie dowiadujemy się, 
iż Śledztwo w tej sprawie zosta 
ło ukończone. 


W związku z ukończeniem 
śledztwa zostať "wypuszczony 
na wolność jeden z aresztowa- 
nych deklarantów celnych p. 
Filip Grynblau. (p) 


Zamiast finansów 


delegacja komisji poborowej 


Jak się dowiadujemy, prezydjum 


Dr. Wieliński będzie reprezento- 


magistratu postanowiło odebrać wi| wał prezydenta miasta. w komisji 


ceprezydentowi 
kierownictwo wydziału finansowe- 
go. 9 


dr. Wielińskiemu | poborowej, na czas jej trwania t. j- 


około 2 miesięcy. 


Dlaczego cudzoziemcy 


omijają w swych podróżach Polskę 


Podłyg danych „Alliance interna 
tionale de tourisme”, z 30 państw 
wszystkich części Świata, reprezen 
towanych w tej organizacji (do któ 
rej nie należy Rosja Sowiecka), 
tylko pięć państw nie zawarło z 
nikim konwencji wizowych. Temi 
państwami są Polska, Bułgarja, 
Rumunja, Grecja i Turcja. Wynika 
z tego, że Polska W swej polityce 
wizowej, prócz Rosji Sowieckiej, 
ma w całym świecie tylko towa- 
rzyszów w państwach bałkańskich. 

Z naszych sąsiadów Niemcy za- 
warły już konwencje wizowe z 18 
państwami, Austrja z 16 państwa- 
mi, Czechosłowacja z 17 państwa- 
mi, Węgry z 5-ma, Litwa z 3-ma, 
Łotwa z 6-ma, Estonja z 7-ma etc. 

Zaznaczyć należy, że konwencje 
wizowe polegają na wzajemnuem u- 
saaniu ważności paszportów zagra 


nicznych bez wizy. Dzięki temu 0- 
bywatei czechosiowacki nprz., po- 
siadając paszport (ważny na 3 lata 
wydawany za opłatą 10 koron t. j. 
3 zł.) może udawać się w podróż 
do 17 państw bez wizy, a do Pol- 
ski musi posiadać każdorazowo 
wizę konsulatu polskiego za opłatą 
której wysokość równa aię opłacie 
za paszport, co naturalnie nie tt- 
łatwia przyjazdu da Polski obywa 
telom tego kraju, 

Byłoby przeto b. pożądane, aby 
władze polskie zmieniły dotychcza 
sową fiskalną politykę wizową, Po- 
lityka ta przysparza wprawdzie 
konsulatom pewnych, niewielkich 
zresztą wpływów, utrudnia jednak 
turystom zagranicznym przyjazd 
do Polski, a tem samem oddziały- 
wa ujemnie na bilans płatniczy na- 
szego kraju. . 


letnią kobietą. 

Jest to jeden z wielu wypad- 
ków  szkodliwej działalności 
rozmaitych wróżek, kabalarek, 
chiromantek,  jasnowidzących, 
których namnożyło się w osta- 
tnich czasach masami, Pomi- 
nąwszy to, że biedne służące ! 
robotnice niosą do tych wró- 
żek ciężko zapracowamv grosz 
wzamian za przeróżne brednie, 
mające rzekomo uchylić zasło- 
ny przyszłości niejedno- 
krotnie wróżbiarstwo staje się 
powodem smutnych przejść ży 
ciowych dla łatwowiernych je- 
dnotek. 

Niedawno w jednym 


z SĄ- 


dów rozpatrywano sprawę sa- 
machu morderczego żony na 
męża, ponieważ wróżka zdoła- 
lą przekonać ową mężatkę, iż 
mąż zdradza ją z damą . kier 
czyli z „blondynką“. W innyra 
wypadku, który również zta- 
lazł swój epilog w sądzie, ja- 
sqowidząca hyła w porozumie- 
niu z oszustami, którzy od 
naiwnej krawcowej wyłudzil! 
kilka tysięcy złotych. 

Władze winny zwrócić bacz- 
niejszą uwagę na osobników, 
uprawiających zawodowo wróż 
biarstwo, albowiem działalność 
ich jest szkodliwsza, mżby na- 
pozór przypuszczać można, 


Jutro zabiora głos 


pracownicy miejscy w sprawie zniżki pensji 


Sobotnia uchwała magistratu o 
obniżeniu płac urzędniczych o 15 
proc. z dniem 1 maja wywołała 
konsternację wśród pracowników 
miejskich i instytucji użyteczności 
publicznej. 

_Na wtoryz zwołano nagłe posie- 
dzenie zarządu związku pracowni- 
ków miejskich i instytucji użytecz: 
ności publicznej, który zastanowi 


się nad sytuacją i przygotuje wu- 
chwały na środowe zebranie dele- 
gatów pracowniczych, 

Związek prowadzić będzie dalszą 
akcję łącznie z centralą warszaw- 
ską i prawdopodobnie przeprowa- 
dzony zostanie strejk protestacyj- 
ny w magistracie i instytucjach 
miejskich. (b) 


KĄCIK RADJOWY 


Go usłyszymy dziś 
przez radio? 


11.58 Sygnał czasu į hejnał. 
12.056 Muzyka z płyt gramofono- 
wych, 


W obecnym sezonie prawie niepo 
dzielnie królują słomki, Wypchnę- 
ły one na plan dalszy „ jedwabie, 
tafty i filce, które zeszłej wiosny 
były jeszcze bardzo chętnie noszo- 
ne. 

Na naszym rysunku widzimy 
zgrabny kapelusik, mocno wycięty 
na czole, z przezroczystej Słomki, 
ozdobiony dwoma cienkiemi piór- 
kami. 

Bardzo ładnie prezentuje się ja- 
sny klosik z lekkiej słomki, przy- 
brany czarną aksamitką. 


Radio zamiast telefonu 


znajdzie zastosowanie już za 10 lat 


Z ostatnich deklaracji 
Wilhelma Marconiego 


senatora 
wynika, że 


14.50 Lekcja francuskiego, Lek-| Zajmuje się en obecnie problema- 


tor p. Lucien Roquigny. 


tem fal ulirakrótkich, które, jego 


15.30 Odczyt dla maturzystów. zdaniem, zrewolucjonizują obecne 


p. t. „Napoleon a Polska” — wygł. 
prof. Henryk. Mościcki, 

15.50 Odczyt dla maturzystów 
p. t. „Sienkiewicz” — wygl. prof. 
Zygmunt Szweykowski. 

1610 Komunikat dla 
rybaków z Warszawy. 

16.15 Program dla dzieci: 1, Fe- 
ljeton p. Ostachiewiczówny p. t. 
„Wieśniak chiński”. 2. Djalog dla 
dziewcząt: „Kiedyś i teraz” — pió- 
ra p. A. Pinon - Gackiej. 

16.45 Muzyka z płyt gramofono- 
wych z Warszawy. 


żeglugi i 


radjokomunikacje. 


Senator Marconi zwraca uwagę 
na rezultaty osiągnięte przy użyciu 
fali 9 i pół mtr, we Włoszech. 

Fala ta jest najkrótszą z obecnie 
używanych. Aparat radiowy dla 
fal krótkich zbudowany przez Sen. 
Marconiego na pokładzie jachtu 
„Elektra” pozwała na czły Szereg 
eksperymentów niesłychanie cieka 
wych. Naprzykład słowa, wypowie 
dziane przed mikrofonem obiegają 
na falach ultrakrótkich cały świat 
w ciągu 7-ej części sekundy, po- 


17,15 „Suez — wielki szlak mor-| wracając do źródła. 


Koncert międzynarodowy 


Transmisja symfonji z Wiednia 


ski” — wygł. prof. Bogdan Richter 

17.45 Muzyka lekka z kawiarni 
„Gastronómja” w Warszawie, 

13.45 Rozmaitości. 

19.10 Kcemunikat izby przem. - 
handlow* ij w Łodzi. 

19,25 Płyty gramofonowe. 

19.40 Prasowy dziennik radjowy 
z Warszawy. 


W poniedziałek o godz. 20.30 
transmituje rozgłośnia łódzka P. R. 
za pośrednictwem Warszawy Kon- 
cert międzynarodowy z Wiednia. 


20.00 Odezyt aktualny z Warsza | Transmisja ta przekaże nam wyko- 


wy. 
20.15 Omówienie koncertu 
Wiednia. 
20.30 Koncert międzynarodowy 
z Wiednia. 


22,00 Red, J. I. Targ — wywiad 
z d-cą K. O. P. gen. Kruszewskim 
p. t. „Mohortowa straż”, 

22.15 Płyty gramofonowe z War- 
szawy. 

22.35 Komunikaty: PAT'a, me- 
teor., polic., sport., oraz muzyka 
lekka i taneczna z Warszawy, 

AUDYCJE ZAGRANICZNE 

Kónigswusterhausen (1635) i Wie 

deń (516) 

20,30 Koncert (Symfonje Beetho 
vena F-dur i Brucknera Es-dur). 
Wrocław (325) i Gliwice (253) 
20,30 Tria fortepianowe: Beetho- 
veña D-dur, Kornautha i Areńskie 

go D-moll. 

Heilsberg (276) 

19.30 Opera Verdiego „Aida”. 

Stuttgart (360) 


z|thovena it. 


nanie symionji „Pastorainej” Bee- 
zw. „romantycznej ” 
czwartej symfonji Antoniego Bruc- 
knera (1824 — 1896). 

Bruckner jest przedstawicielem 
symionji austrjackiej, choć znamio- 
na narodowe są nie najważniej- 
szym składnikiem jego stylu. 
PRETO TSF WTC" CTERYNĘTE TEJEEAG! "ZOPIEWYWY"ZLIA 


Suez 
wielki szlak morski 


Dnia 27 b, m, o godz. 17.15 usły- 
szymy pierwszy odczyt  proiesora 
Bohdana Rychtera, świetnego znaw 
cy Wschodu P. t. „Suez — wielki 
szlak morski”.  Radjosłuchacze 
niewątpliwie pamiętają fascynujące 
odczyty o Chinach i Japonii, wygla 
szane przez doskonałego prelegen- 
ta i sumiennego badacza Wschodu. 
Odczyty te w swoim czasie wzhu- 
dziły olbrzymie zainteresowanie, 
wyrażające się w obfitej i żywej 


19.25 Kwartet smyczkowy  Es-| korespondencji, Obecnie prof. Rych 


dur Beethovena. 
Lahti (1796) 


ter powraca do kraju z dłuższej 
naukowej ekspedycji do Egiptu i 


20,00 „Dziadek do orzechów" i|Bal.lonji. Wynikami tych badań 
„Śpiąca królewna” Czajkowskiego | podzieli się z nami przez mikrot.m. 


Apart zaś dla fal krótkich nie 
rejestruje tego zjawiska, gdyż fale 
te na pewnej odleglości od stacji 
emitującej gubią się w przestwo- 
rzi. Dlatego też nadają się one bar 
dziej do komunikacji o charakterze 
tajnym, 


Sen. Marconi jest zdania, że za 
10 lat przy stosowaniu powszech- 
nem fal ulirakrótkich radjokomuni 
kacje staną się tem, czem dziś jest 
komunikacja telefoniczna w wiel- 
kiem mieście. 


Specyficzny charakter fal ultra- 
krótkich pozwoli na zastosowanie 
komunikacji bezpośredeniej pomię- 
dzy stacją emisyjną a odbiorczą 
bez interferencji, 


Bruckner — organista, mistrz szti= 
ki wielogłosowej, w dojrzałym już 
wieku zabrał się do pisania symfo- 
nji których pozostawił dziewięć. 
W tych symfonjach, z których „,ro- 
mantyczna” jest  majwdzięczniej- 
szym przykładem, Bruckner okazu- 
je wpływ muzyki wagnerowskiiej. 
Symfonje Brucknera są bodaj naj- 
lepszem oddźwiękiem techniki I 
ideologji wagnerowkiej, zdradzają 
tendencję do form szerokich; do 
długich przeróbek tematycznych, 
do rozłożystego patosu i kolory- 
styki, wyraźnie niekiedy inspirowa 
nej dramatami muzycznemi Wagne- 
ra. Niekiedy tok gubi się w epizo- 
dach, napięcie słabnie. Stosunkowo 
najpiynniejsza czwarta Ssymłonja 
jest najpopułarniejszą z całego Cy- 
klu. 


DO LEKLAM GAZETOWYCH, 
PROSPEK TÓW, CENNIKÓW i tp 


JZKICE, RYSUNKI ý RETUJZE 
WYKONYWA WYTWÓRNIA KLISZ 


„POLIGRAFJA” 


ŁÓDŹ, PIOTRKOWSKA 101. TEL.157-68. 


„GŁOS PORANNY " 


ŁODŹ 
27 kwietnia 1931 r. 


GŁOS SPORTOWY 


“GLOS PORANNY., 
ŁODŹ 
27 kwietnia 1931 r. 


Pogrom Pogoni w Poznaniu 


Wisła zdecydowanie prowadzi w tabeli 
boisku do Legii -- Olbrzymie 


Pięć spotkań 
wczoraj, padły 
jakże sensacyjne wyniki mamy 
do zanotowania, Bo czyż nie 
pienwszorzędną sensacją naz- 
wać musimy wysokocyfrowe 
zwycięstwo bitej dotychczas 
Warty nad groźną Pogonią, 
czyż do rzędu  pierwszorzę- 
dnych i trudnych do przewidze 
nja niespodzianek nie jest po- 
prostu obowiązkiem zaliczyć 
dotkliwej porażki Cracovii do 
Legji i to w dodatku na jej 
własnem boisku, na którem 
przecież Cracovia nie lubi prze 
grywać? 

Te dwa wydarzenia poparte 
zwycięstwem Wisły nad Polo- 
nią spowodowały szalone zmia- 
ny w dotychczasowym układzie 
drużyn w tabeli mistczowskiej, 
zmiany tak wielkie, że należy 


rozegrano 


poświęcić im nieco więcej u- 
wagi. 

Leaderem tabeli jest nadal 
doskonała drużyna Wisły i 


prawdopodobnie na długo jesz 
cze na tem czołowem miejscu 
się ona utrzyma. Wisła ma tyl- 
ko dwu groźnych rywali, który 
mi obecnie są Garbarnia i Le- 
gia, ze względu na kla- 
sę gry, jaką reprezentują, mają 
również wielkie szanse ubiegać 
się o pierwszeństwo w lidze, 
Legja zaawansowała o dwa 
miejsca, Cracovia spadła o je- 
den szczebel. Największy efekt 
niedzielnego zwycięstwa posia- 
da zwycięstwo Warty, która 
potrafiła uplasować się odrazu 
na ósmej lokacie, choć przed 
tygodniem zamykała tabelę, 
Drogo kosztowała wezoraj- 
sza porażka Pogoń, gdyż obec- 
nie gorszemi od niej są tylko 
Lechja i Warszawianka, dwaj 
zdecydowani maruderzy w li- 
dze. Ciekawe, iż obecnie tylko 


Ważne dla klubów 
i związków sporfowych 


Puhary, figury oraz wszel- 
kiego rodzaju nagrody spor- 
towe poleca firma 


M. Siegelberg 


Łódź, Piotrkowska 45, 
tel. 112-14. 


23 bramki, lecz ; 


pięć drużyn ma dodatni stosu- 
nek bramek, a mianowicie: Wi- 
sła, Garbarnia, Ruch, ŁKS. i 
Legja, najgorszy natomiast, 
jak zwykłe, Warszawianka. 
Dziś już niema w lidze druży- 


9. Czarni „APN 6:7 
10. Pogoń dx Z 5:8 
11. Lechja WE] 4:10 
12. Warszaw. — 3 4.14 


Najbliższe mecze 


ny, kłóraby rie straciła pun- 3 
ktu, ligowe 
Tabela gier ligowych W najbliższą niedzielę to 
znaczy w dniu 3 maja, roze- 
1. Wisła 7 4 12:4 |grane zostaną dalsze mecze li- 
2. Ruch 5 3 8:2 |gowe. Kalendarzyk przewiduje 
3. Polonia 5 5 8:9 |spotkanie Pogoni z Wisłą we 
4, Garbarnia 4'—,8 5:2 | Lwowie, Legji z Lechją w War 
6. BŁ KS. derg 9:5 |szawie, Garbarni z Cracovia w 
6. Legja 4 43 9:5 | Krakowie, Warty a Ł. K. S. w 
7, Gracovia 3 4 711 |Poznaniu, wreszcie Rchu i 
8. Warta 2 4 9:9 |Polonią w Królewsk'e; Hucie. 


-- Cracovia przegrywa na własnem 
zmiany w tabeli ligowej 


Mecze ligowe w kraju 


Publiczność lwowska rzuciła się na sędziego 


WARSZAWA: 

Wisła — Polonia 3:1 (2:1). 
Piękna gra Wisły, która uzy- 
skała zasłużone zwycięstwo. 
Bramki dla drużyny krakow- 
skiej zdobyli: Lubowiecki 2 i 
Kisieliński, dla Połonii honoro 
wy punkt uzyskał Pazurek II. 
Sędziował p. Gulicz. Widzów 6 
tysięcy. 

KRAKÓW: 

Legja —- Cracovia 4:1 (4:0). 
Do przerwy znaczna przewa- 
ga Legji, która w równych od- 


Lzterokrofny mistrz Polski 


Karjera sporiowca Erwina Siibheżo 


Przed paru dniami podaliśmy 
sylwetkę i rozwój karjery spor 
towej najmłodszego mistrza bo 
kserskiego Polski — Chmielew 
skiego. Z kolei przejdziemy do 
drugiego naszego reprezentanta 
i mistrza Erwina Stibbego. 

Niema napewno w Łodzi 
sportowca, który nie znałby po- 
pularnej tej postaci, wystarczy 
więc, gdy ograniczymy się do 
podania paru danych z jego 
karjery bokserskiej. 

Stibbe wystąpił poraz pierw- 
szy na ringu w roku 1925. 
Pierwszy występ nie należał do 
udanych i późniejszy 
przegrał walkę ze znanym wów 
czas lwowiakiem Niemową. Nie 
zraziło go to bynajmniej i dal- 
sza pilna praca nad sobą do- 
prowadziła do tego, że jeszcze 
w tym samym roku zdobył mi- 
strzostwo województwa łódzkie 
go i zaszczytny tytuł mistrza 
Polski, w wadze półciężkiej. 


W dwa lata później Stibbe po 
wołany zosłał do służby wojsko 
wej, którą odbywał w Krako- 
wie. By nie utracić formy i 
mieć możność dalszego trenin- 
gu wstąpił do Cracovii, gdzie 
przy jego wydatnej pomocy zo- 
stała stworzona sekcja bokser- 
ska. Mimo nawału pracy (był 
instruktorem, trenerem i kiero- 


mistrz, , Węgrami, Bawarją, 


wnikiem sekcji) nie zaniedbał 
treningu i startując w barwach 
Cracovii zdobył tytuł mistrza 
Polski w wadze ciężkiej. Tytuł 
mistrza Polski przypadł mu w 
udziale jeszeze dwukrotnie w 
roku 1930 i 1981-ym. 

Ogółem Stibbe stoczył 38 
walk, z których wygrał 26, zre- 
misował 7 i przegrał 5. Z po- 
śród wygranych walk 15 za- 
kończyło się przez K. O., reszta 
na punkty. 


W reprezentacji Polski brał 
Stibbe sześciokrotnie udział: z 
Finlandją, 
Niemcami i dwukrotnie z Au 
strją. W czasie swej sześciolet- 
niej karjery rozegrał aż 14 spot 


kań międzynarodowych, odno-; 
sząc niebylejakie sukcesy w po 


staci następujących zwycięstw: |Cić te sumy, 
_ |go nie załatwił, 


Z Haasem (mistrz Niemiec 
Gdańsk) dwukrotnie, z Ander- 
schicem (mistrz Austrji) dwu- 
krotnie; z Gerbichem (niistrz 
Polski w wadze półciężkiej); 
dwukrotnie z Kupką 
Polski w wadze ciężkiej). Wiel- 
kim także sukcesem były dwa 
spotkania  mierozstrzygnięte z 


węgrem Kóressim ij Ambożym. 
znanymi į cenionymi boksera- 
mi o sławię europejskiej. 


W ciągu całej swej karjery | 


(mistrz 


przegrał Stibbe tylko raz z za- 
wodnikiem polskim, a miano: 
wicie ze $, p. Kupka. Raz rów- 
nież tylko został znockoutowa- 
ny w walce z mistrzem Finlan- 
dji: Górewiczem, podczas któ- 
rej poddał się w pierwszej run- 
dzie, Prócz tego przegrał tylko 
do takich sław, jak niemcy: Pi- 
stulla i Neusel. 


Do Stibbego należy również 
rekord szybkości walki. W cza 
sie tegorocznych mistrzostw wy 
grał on przez k. o w 24 sek. z 
Zającem ze Lwowa. 


W latach 1928 i 1929 nie 
brał udziału w mistrzostwach, 
ponieważ miał zatarg ze związ- 
kiem na tle niezwrócenia mu 
kosztów za wyjazdy. Związek 
kilkakrotnie obiecał mu wypła- 
ale dotychczas te- 


W roku bieżącym i ubie- 
głym walczył poto, aby obalić 
pogłoski, że boi się Wocki. 

W roku bieżącym w czasie 
mistrzostw wykazał całkowicie, 
iż są one nieuzasadnione, po- 
nieważ ma on przewagę, przy- 
najmniej klasy, w technice. 

Obecnie Stibbe liczy 26 lat: 
znajduje się w pełni sił i nieraz 
jeszcze pokaże co umie. 

god 


Dziś premjera? 


Początek seansów w dnie po- 
wszednie o godz. 4-e] pp. W 50- 
boty i święta o g. 12-ej w poł. 
Na pierwszy seans wszystkie 

miejsca po 50 gr. 


Pierwszy raz w Łodzi! Największa sensacja doby współczesnej produkcji 1930-31 


najsłynniejszy król sensacji I emocji nieustraszony 


EDDIE POLO 


ZASADZKA POD WODĄ 


w wstrząsającym dramacie 

sensacyjnym z życia jaskiń 

gry, palarni opjum i bandy- 
tów szantażystów p. t: 


Monumentalny film, stanowiący bohaterski okres w historji w filmów 


ANNA BOLEYN 


W rolach głównych 2 asy ekranu 


HENNY PORTEN i EMIL JANNINGŚ 


Od jutra w kinie 


„PALACE” 


„| między drużynami Sokół — 


stępach czasu uzyskuje cztery 
bramki ze strzałów: Nawrota 2, 
Przeździeckiego i Wypijewskie 
go. Dla Cracovii honorowy 
punkt uzyskał Czernik. Sędzio- 
wał p. Marczewski. Widzów 6 
tvsięcy, 
LWów: 

Czarn; — Lechja 4:2 (1:1). 
Bardzo burzliwy przebieg za- 
wodów. Po zawodach publicz- 
ność rzuciła się na sędziego, 
który pod ochroną policji opu- 
ścił boisko. Bramki dla Czar- 


nych uzyskali: Reyman, Kech, 
Drzymała i Igła. Dla Lechji: 
Rusiecki i Szasterszyc. Sędzia 


p. Baran. 


POZNAŃ: 

Wartą — Pogoń 7:0 (8:0). 
Znaczna przewaga Warty, któ- 
ra grała koncertowo. Pogoń 
kompletnie zawiodła, Bramki 
dla drużyny poznańskiej uzy- 
skali: Szerfke i Banaszkiewicz 
po 2 oraz Knioła 3. 

KATOWICE: 

Ruch — Garbarnia 1:1 (0:0). 
Gra równorzędna. Bramkę dla 
Ruchu uzyskał Włodarz, dla 
Garbarnni — Smoczek. Publicz 
ności 4 tysiące. 


Drużynowe mecze 


bokserskie 
Kruschender-CWS 8:8; 
Sokół-Wima 10:6 


W Pabjanicach: odbyło się w 
dnin wczorajszym spotkanie bo- 
kserskie miedzy drużynami CWS, 
(Warszawa) a Kruschenderem za- 
kończone wynikiem nierozstrzygnię 
tym 8:8. Wyniki poszczególnych 
spotkań przedstawiają się następu 
|Jąco: w. musza: Wieczorek (CWS) 
PERA Osieję. w. kogucia: Mły- 
narczyk (KE) zwycięża Śmiecha 
(CWS), w. kogucia: Mrozewski 
(CWS) zwycięża przez techniczne 
k. o. Poleckiego, w. piórkowa: Or- 
licz ((WS) zwycięża na punkty 
Chojnackiego, w. lekka: Bartosik 
(Zjednoczone) zwycięża przez k. 0. 
Walendowskiego, w.  półśrednia: 
Kuropatwa (KE) remisuje z Kar- 
pińskim (CWS), w. średnia: Sentowy 
ski (CWS) remisuje z Sadzakiem 
(KE), w. półciężka: Rymmer (KE) 
zwycięża w drugiej rundzie przeą 
k. o. Wasiewicza (CWIS). 6 


W Aleksandrowie odbyły się za- 
wódy o puhar dyr. Kannenbergą 
WIMĄ, 
Wynik spotkania 10:6 dla Sokoła, 
Wyniki przedstawiają Się następne 
jaco: w. musza: Piestrzyński (So 
kół) zwycięża Optułowicza, w. ko- 
gucia: Kustosz (Sokół) zwycięża 
Kleina (Wima), w. piórkowa: Ce- 
gielski uzyskuje walcower wskutek 
niestawienia Się przeciwnika. w. 
lekka: Zieliński (Wima) zwyciężą 
na punkty Pisarskiego, w. półśred- 
nia: Klimczak (Sokół) zwycięża 
przez k. o. w drugiej rundzie Ku- 
nikowskiego, w. Średnia: Sewery- 
niak (Sokół) zwycięża w drugiej 
rundzie przez k. o. Baranowskiego, 
w. półciężka: Jałmużna (Wima) u- 
zyskuje walcowerem zwycięstwo. 
W. ciężka: Trzonek (Sokół) zwy 
cięża Szklarka (Wima), W spotka- 
niu towarzyskiem Cegielski zwytię 
ża Wolraba, 


Nr. 114 


chiron 


zdobył „Wielką nagrodę Mona- 


co“ w najtrudniejszym obec- 
nie wyścigu samochodowym 
świata. 


Gry sporfowe w bodzi 


W sobotę i niedzielę 
w mistrzostwach Łodzi 
ce wyniki: 

Siatkówka żeńska: HKS — WKD 
80:16, ŁKS — TUR 30:16 Geyer — 


uzyskano 
następują- 


Zjednoczone 30:18, IKP — Kadi- TABELA MISTRZOSTW 


mah 30:19, Geyer — TUR 30:16 


HKS — Zjednoczone 30:10, WKS| 


— IKP 27:22. ŁKS — Kadimah; 
80:15, 


Siatkówka męska: Absolwenci 
— YMCA 30:7, Geyer — ŁKS 30:0 
(walcower dla ŁKS), Zjednoczone 
— TUR 30:23, HKS — Hasmonea 
81:29. : 


Koszykówka męska klasa B. Ha- 
śmonea — Strzelec 28:34 Absolwen 
cì — TUR 24:16, WIMA — HKS 
Oratorjam — Geyer 22:46 Orlę — 
Widzew 60:4. 


ETNE 
Jej CHŁODCZJA 


Pieśń 
Zycia 


zgnębionej matki i żony 


Jej GHŁODGZYK 


to piekło udręczeń, przez 
które brnie osamotn.o- 
na kobieta 


Jej CHŁOPCZYK 


to potęga uczuć matki 


Jej GODCZYK 


to chluba kinematografji 
czeskiej 


Jej chłopczyk 


to film, w którym caly 
świat jest olśniony 


Ro: ss) 


Klęski drużyn pahjanickich 


Na czele tabeli kroczy LKS. - Widzew 
zdobywa pierwsze punkiy 


Wczorajsze rozgrywki o mistrzo 
stwo A klasy nie wpłynęły wiele 
ną układ sił w tabeli a to przede- 
wszystkiem z tego względu, iż czo 
łowe drużyny uzyskały wyniki re 
misowe. Jedyny pod tym wzglę- 
dem wyjątek stanowi ŁTSG., któ- 
re zwyciężyło wczoraj zespół Bie- 
gu i dzięki lepszemu Stosunkowi 
bramek wyprzedziło WKS wysuwa 
jac się na trzecie miejsce. Prowa- 
dzenie również dzięki lepszemu bi- 
lansowi bramkowemu objął zespół 
ŁKS, tak iż Orkan dzierżący mia- 
no leadera od pierwszej chwili po 
raz pierwszy musi zrezygnować z 
tego zaszczytu. Niecodzienną sen 
sacją były wysokocyfrowe zwycię 
stwa Widzewa nad PTC ji Kaliskie 
go K. S. nad Burzą pabjanieką. 
Wogóle dzień wczorajszy był po- 
gromem drużyn  pabjanickich. O 
tak wysokich zwycięstwach nawet 
najbardziej fanatycznie usposobie- 
ni zwolennicy Widzewa i Kaliskie 
go K. S. ani na chwilę marzyć nie 
mogli. 


Po uwzględnienia wyników ta- 
bela przedstawia się następująco: 


KL. A. 
1. ŁKS I b. 10 6 22:7 
2. Orkan 10 6 18: 9 
3. ŁTSG. 9 6 15:5 
4. WKS 9 7 14:8 
5. Hakoah 8 6 15:12 
6. Burza 5 4 0738 
T. Turyści 4 6 9:14 
8. KKS. 4 6 91i 
9. Bieg 3 7 919 
10. PTC. 2 E 
11. Widzew 2 7 9:20 


HAKOAH — TURYŚCI 0:0 


Mecz ten zakończył się bezbram 
kowo, W pierwszej połowie o wie- 
le więcej z gry mieli Turyści, lecz 
dzięki doskonałej grze Rapogorta 
w bramce nie mogą zdobyć prowa- 
dzenia. Druga połowa należy do 
Hakoahu. Turyści zdekompłetowa- 
ni, ponieważ Stawicki przy upadku 
złamał sobie rękę. Podyktowanego 
rzutu karnego nie wykorzystał Se- 
gał. Najlepsi na boisku: Frankus, 
który zupełnie zaszachował prawą 
stronę ataku, oraz Zaklikowski na 
obronie. Najsłabiej wypadł prawo- 
skrzydłowy Turystów Brauer, któ- 
ry poprostu nie ma pojęcia o grze 
w piłkę nożną. Sędziował p. An- 
drzejak. Widzów 2,000. Przedmecz 
rezerw również zakończył się wy- 
nikiem nierozstrzygniętym 3:3. 


Sukcesy moforzystów 
Bar-Kochby 


Staraniem sekcji motocyklowej 
poznańskiej Unji został zorganizo- 
wany raid motocyklowy dookoła 
Poznania. W raidzłe tym wzięli tū- 
dział również motorzyści Barkoch- 
by łódzkiej. 


Łodzianie spisali się nadspodzie- 
wanie dobrze, bowiem zdobyli dru- 
gą i trzecią nagrodę. Druga nagro- 
da przypadła w udziale p. M, Les- 
smanowi Startującemu na maszy- 
nie Dunelt w  kategorji 350 cm. 
trzecią natomiast nagrodę zdobył 
p. I. Rabinowicz na BSA kat. 500 z 
przyczepką. 


Sfarosfa Rżewski zdo* w , 


27.1V — „GŁOS PORANNY” — 1931 


-. ŁKS — WKS i:i (0:0) 

Wbrew zapowiedziom ŁKS do 
drużyny wstawił tylko dwu gra- 
czy ligowych, a mianowicie Króla 
i Feję. WKS okazał się drużyną 
lepszą choć w ataku dał się odczu 
wać brak Nykla, Prowadzenie zdo 
bywa WKS po rzucie z rogu pięk- 
na główką  prawoskrzydłowego. 
Wszelkie ataki ŁKS rozbijają się o 
doskonałą parę obrońców wojsko- 
wych. Dopiero w ostatniej minucie 
Król po solo akcji wspaniałym 
strzałem uzyskuje wyrównanie. Sę- 
dziował p. Dowbor. Przedmecz re- 
zerw przyniósł zwycięstwo WKS 
Il w stosunku 4:3. 

ŁTSG — BIEG 3:1 (1:0) 

Do zawodów tych ŁTSG wystą- 
piło z Królewieckim w ataku, Bieg 
z rezerwą, Do przerwy przewaga 
ŁTSG, przyczem jedyną bramkę 
uzyskuje Wunsche dzięki nieporo- 
zumieniu bramkarza į obrońcy. Po 
zmianie stron wynik podwyższa 
niespodziewanym strzałem Soko- 
łowski. Piłka trafia w obrońcę i 
myląe dobrze ustawionego bramka 
rza wpada do Siatki. 

Trzecia bramka jest dziełem pra 
wego łącznika, a strzał był nie- 
możliwy do obrony. 

Bieg rewanżuje się ładnie strze- 
lonym rzutem karnym, Na wysóż- 
nienie zasługuje bramkarz Biegu 
Marciniak. Sędziował p. Raettig. 

WIDZEW — PTC 6:0 (2:0) 

Pierwsze punkty zdobyte przez 
zespół Widzewa i to przy znacz- 
nym wyniku cyfrowym. Linja ata- 
ku niedopisująca dotychczas Strza 
łowo miała swój dobry dzień, PTC 
zawiodło na całej linji, Sędziował 
p. Busiakiewicz. 

KKS — BURZA 6:1 (3:1) 

Sensacyjne zwycięstwo drużyny 
kaliskiej, która na własnem boisku 
uchodzi za groźnego przeciwnika. 
Bramki zdobyli Ciszewski I — 2, 
Michalak, Ciszewski Il, Grackow- 
ski i jedna samobójcza. Sędziował 
p. Andrzejak. 


Mistrzostwo klasy A 
w kraju 


W mistrzostwach klasy A w kra 
jn uzyskano następujące wyniki; 


Warszawa: Warszawianka Ib. — 
AZS 4:1, Legja Ib — Makabi 4:1. 
Polonia Tb — Znicz 4:1, Świt — 
Gwiazda 4:1. 

Kraków: Wawel — Makabi 1:0, 
Korona — Legja 2:4, Olsza 
Zwierzyniecki 2:0. Podgórze 
Krowodrza 2:1, Wisłą — Jutrzen- 
ka (Tarnów) 9:1. 

Poznań: Legja — HOP 3:1, War- 
ta — Olimpja 5:0, OKS — Sparta 
3:0. 


Lwów: Ukraina — Świteź 3:0, 
Rewera — Pogoń Ib 3:2, Polonia 
— Resovia 2:1, Hasmonea — So- 


kół 0:0, Czarni Ib — Lechja Ib 2:2. 


Pierwsze MECZE 
w klasie B 


Mistrzostwo klasy B. Sokól (Pa- 
bjaniee) — WIMA 3:1 (2:0). Nie- 
oczekiwana porażka faworyta kla- 
sy B w Pabjanicach. Sokół grał b. 
ambitnie. Sędzia p. Stępień. 


Hasmonea — Zjednoczone 2:2 
(1:1). Gra równomierna. Sędzia p. 
Jędraszczak. SSKM — Kadimah 


34 (d:i). Na zawodach tych gracz 
SSKM Wojdan uległ złamaniu no- 
gi IKP — Kruschender 3:1 (1:1). 
Gra mało ciekawa. 


Zawody piłkarskie 
w Aleksandrowie 


Pierwszy mecz piłkarski Powia- 
towego klubu sportowego z druży- 
ną ŁKS zakończył się zwycię- 
stwem ŁKS. 8:2. Wynik dla druży: 
ny prowińcjonalnej zaszczytny. 


Biegi naprzełaj 
o imistrzostwo Polski 


W Krakowie się w dniu 
wczorajszym bieg na przełaj o mi- 
Polski dla panów na 
przestrzeni 8 klm, Zwyciężył Kuso- 
27,25 przed Czuba- 


odbył 
strzostwo 


ciński w czasie 
kiem, który znajdował się o 150 
mtr, w tyle. 


W Lublinie 
na przełaj na przestrzeni 1300 mtr. 
Bystrzycka 
(Sokół - Kozłówka) przed Grzesi: 
kówną (Stadjon - Kr. Huta). 


Bieg naprzełaj o mi- 
sirzostwo Lwowa 


W biegu na przełaj a mistrzo- 
stwo Lwowa na przestrzeni 5 i pół 
klm. brało udział 23 zawodników. 
Zwyciężył Jaworski (Pogoń) w cza 
sie 18,32 przed Bulińskim (Lechja). 
-eiuzoi m nypkzaod ?azaitop (Kjejoq 


Policyjne zawody ply: 
wackie w Zgierzu 


W dniu wczorajszym odbyly się 
w Zgierzu policyjne 


w kobiecym biegu 


zwycięstwo  odniosla 


zawody pły- 
wackie o mistrzostwo klubów poli- 
cyjnych. Zawody obejmowały na- 
stępujące 500 mtr. 
styl dowolny. 50 mtr. styl klasycz- 


konkurencje: 


ny, 50 mtr. na wznak, 100 mtr. styl 
dowolny i sztafeta 4x50 mtr. W o- 
gólnej klasyfikacji zwyciężył posta 
runkowy Trybuła (Zgierz), drugi 
— komisarz Tarwid (Łódź), trzeci 
posterunkowy Szczepaniak (Łódź), 
W sztafecie 4x50 
Żżyna zgierska. 


Pułk. Mond prezesem 
KOZPN. 


W dniu wczorajszym odbyło s 
w Krakowie walne zebranie K.0.% 
P. N., które wybrało prezesem płk 
Monda. Prezesem KOZLA obrany 
został mjr, Rosołowski. 


zwyciężyła dru- 


Nowy wóz rakietowy 


skonstruowany przez berlińskiego inżyniera P. Heylandta. Zamiast substancji wybuchowych w prosz- 
ku, użyto po raz pierwszy materjałów pędnych w płynie, 


Kolarze rozpoczęli sezon 


hywa odznakę „Strze- W dnia wczorajszym odbyło się 


lecką 


W dniu wczorajszym odbyły się 
powiatowe zawody* strzeleckie o 
odznakę strzelecką wyborowego 
strzelca. W Zgierzu w zawodach 
brał również ndział starosta Rżew 
ski, który uzyskał odznakę II kla 
sy zdobywając 219 punktów na 
300 możliwych. 


w Łodzi uroczyste otwarcie sezonu 
kolarskiego. Pochód składający się 
z około tysiąca kolarzy wyruszył 
na Płac Wolności gdzie przed 
pomnikiem Tadeusza Kościuszki 
wygłoszono przemówienia. 
Następnie kolarze udali się na ro 
werach do Zgierza, gdzie odbywa- 
ły się nabożeństwa w kościele ka- 
tolieckim i ewangielickim. Na Krzy 


pierwszym kroku“ zwyciężył Pietruszewski 


wiu rozegrano „pierwszy krok ko- 
larski”. Trasa wynosiła 23 kilome- 
try. Bieg ukończyło 46 zawodni- 
ków, 

Zwyciężył Pietraszewski przehy- 
wając trasę w czasie 49 min, dru- 
gi Klatt (WIMA), 3) Gatka (WI- 
MA), 4) Szymański (ŁKS) 5) Gosz- 
kowski (Bieg). Po zawodach odby- 
ło się uroczyste rozdanie nagród. 


RERREZ c: 
„IRENIT 


Piotrkowska 89, tel. 223-28 


TŁUMACZENIA 
PRZEPISYWANIE 


NA MASZYNIE 


POWIELRNIE 


DRUKÓW «e 


8 27. IV. 


— „GŁOS PORANNY —- 1981 


Nr. 114 


„Jakób Kestenberg w Łodzi“ 


zawiadamia pp. akcjonarjuszów, że dnia 18 maja r. b. 
o godz. 10-ej rano odbędzie się w lokalu Towarzystwa 
w Łodzi, przy-ulicy Nowo-Targowej 26, 


Twyczajne i Nadzwyczajne Walne Zgromadzenie 


z następującym porządkiem dziennym: 

1) Zagajenie zebrania i wybór przewodniczącego. 

2) Sprawozdanie Zarządu za rok operacyjny 1930. 

3) Wybór członków Zarządu i Komisji Rewizyjnej. 

4) Sprawa powiększenia kapitału akcyjnego dla sa- 
nacji przedsiębiorstwa. 

5) Sprawa powzięcia uchwały w przedmiocie zawar- 
cia układu pojednawczego z wierzycielami oraz 
upoważnienie nowoobranego Zarządu do zawarcia 
tegoż układu. 

6) Wolne wnioski, 

Akcjonarjusze, życzący sobie przyjąć udział w Wal- 
nem Zgromadzeniu, winni złożyć zgodnie z $ 51 statu- 
tu swoje akcje w Zarządzie na 7 dni przed ter- 
minem Walnego Zgromadzenia. 

s Zamiast akcji mogą być złożone zaświadczenia 
instytucyj kredytowych o przyjęciu akcji na prsechowa- 
nie lub w zastaw. 

, Olle zebranie okaże się w pierwszym terminie 
nieprawomocnem, to drugie bezwzględnie prawomocne, 
zgodnie z § 59 statutu odbędzie się dnia 1 czerwca r. b. 
o godz. 10-ej ranow tymże lokalu i ztymże porządkiem 
dziennym, 


KLINIKA 


Pałożniego chirurgiczna 


„ANATO* 


Ogrodowa 10, tel. 213-57 
lili klasa 


OPIEKA LEKARSKA 


nad matką i dzieckiem. 


CENY PORODU 


na If-ej klasie wraz z zabiegami 


200 zł. 


Oddział chirurgiczny 
D-RA MED, M. KANTORA 


godz. przyjęć 1—2 p. p. 


D-RA MED. J. KRAUBZA 
goda. przyjęć 11—12. 


WENEROLOCICINN 


Lekarzy-specjalistów 
Zawadzka 1 
TEL. 205-38 
ogynna od 8 rano do 9 wiedz, 
11—12 ) przyjmuje 
%— 3 ) kobieta—lekarz 
w niedziełęi święta od 9—2 pp, 
lsczenie chorób 
wenerycznych i skórnych 


PORADA 3 ZŁ. 


St.Biberga! 


MONIUSZKI 11 
TELEFON 188-322 
Gnoroby skórne | weneryczne, 
alektroterapja 


Przyjmnje od 8 -10 1 od §—8 w. 
w niedz. od 40 182. 


PRZEJAZD 


Do każdej por 


"LR 
"UNE 


be. 


w 


przyjmie na sprzedaż komisową magazyn trykotaży, 
istniejący od 80 lat w pierwszorzędnym punkcie 
Marszałkowskiej z dobrze wprowadzoną klijentelą. 
Na żądanie poważne referencje. 
Zgłoszenia sub. „Solidna“ do Uniwersalnej Agencji 
Reklamowej, Warszawa, Orla 7. 


2 : WO OŁ TTE: 20 
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Wyłańowany akumulator | 


odbiera, ładuje i odstawia z powrotem 


Centralna łalownia O Akumulatori 


adokierski || vy eez 205-21 1 


ohoroby zębów, suczęk, duią- 
seł, podniebienia, jązyka It. d. 


Rorłgen oiektrsterapie : WALE MAI 


Ordynuje 35—47 7687 
PIOTRKOWSKA 164 Tal, 114-20 
p R O e Z RZ A 


Doktór 


WOŁKOWYSKI 


ul. Cegielniana 4 


(dawniej Cegielniana 36) 
tel. 216-90 


Specjalista ehorób skórnych 
i wenerycznych 
LECZENIE SWIATŁEM, 
DJATERMIA 
(lampą kwarcową) 
Badanie krwi i wydzlelin. 
Brayjmoje od 9—2 ż£ od 5—9, 
w niedziele t świąta oŭ 0—4, 
Dla pań od 5 do 6 po pok 
oddzielna poczekalnia, 


Dr. A. S. TENŁNGNUM 


ehoroby wewnętrzne 


Przez caly rok 
otwarte 


| Poulelfe 
BACCO 


CERCLE 
PRIVE 


F NOWOWYBUDOBANY NOWOCZESNY HOTEL 
PIĘKNE POŁOŻENIE Z KIDOKIEŃ NA MORZE 
—OSTĄTNI KOMFORT — 


CIEPLE KĄPIELE MORSKIE THĘDZYNARODOWĄ KUCHNIA 


Prea praw adan AiR MAGAZYNOPTYCZNO- 
E oi CHIRURGICZNY 
RESE i 57  iELEKTROTECHNICZNY 
Dr. d. 
‘T. PRAPORT HE SZYMON URBACH 
B SP. Z O, O. 


GINEKOLOG— UROLOG 
CHOROBY KOBIECE 
i DRÓG MOCZOWYCH 
Gdańska 77a, tel. 209-98. 
Przyjmuje od 8—8 w. i w IeGk- 
nicy „SANITAS, Cegielniana 29 


Łódź, ul. PIOTRKOWSKA 33. Telefon 222-23 
Wszelkie reporacje wykonywane są szybko i starannie. 


DAE 
miesięczna „Głosu Porannego“ ze wszystkiemi do- 


Prenumerata datkami wynosi w Lods zł. 4.60, za odnoszenie — 


40groszy, z przesyłką pocztową w kraju — zł, 6.— zagranicą — zł 9. - 
kopisów redakcja nie zwraca. 


(str. 10 szpalt) 12 gr., Drobne 15 
za wyraz; najmniejsze zł. 1.20 gr. 
asane SĄ O 


Zarząd Towarzystwa Akcyjnego Manufaktury Bawelnianej íf zizi z 


Najlepsze lody 
po 50 śr. 
poleca cukiomia Z. GOMOLINSKI 


PREMJA: Do każdych wykupionych czterech 
porcji lodów dodaje się piątą porcję 
bezpłatnie. 


dowe i wodę sodową darmo. 
PGE A KACZY OST a aaa 


ÓW 


USUWA WAJSIENIEJSZE 


MISGEZE PRIES ZEALBEDEOMEM 0. 


za wiersz milimetrowy l-szpaltowy (strona 5 sz 
w tekście 50 gr. nadesłane po tekście 40 gr.; 


; najmni e szenie zł. 1.50 gr. 
ie a WOED TAES gaa maim 12 al. A zamiejscowe obli» 


roc. drośćj, firm 2 


Redaktom Eugenjusz Kronman Za wydawniażwo „Rosa, Wydawnicza sp. z ogr. odp.: Ba 


i > TEL. 188-72 i 204-87 


m 


cji lodów dodaje się wafle czekola- 


PROSZEK PD: BOLU GŁOWY DLA;DOROSŁYCH + 


ALSKINA 


rap Z paka AA RZ 


T FABRYKA CHEMICZNO-FARMACEUTYCZNA W 
„AP,KOWALSKI waRSZAWA. 


Doktór 


KLIŃGER 


Specjalista chorób wanarysznych 
skórnych i włosów. 


* Andrzeja 2, od 9—11 i 5—8 


telef. 1832-28. 
W niedz. i święta od 10—12 
i od 1—2 po poł. w lecznicy 
Piotrowska 62 


Dr. med, 


WELLER 


Specjalista chorób skór- 
nych i wenerycznych 
UL. NAWROT 2 
TELEFON 179-89 
Punyjmujs do 10 r. £ od 4—8 wloz 
w niadaielą od 11—2 po połafnia 
Dis pań spac. od godz. pp. 
dla niezamośnych 
QENY LEOL£NIC. 


Kino-Teatr 


SPÓŁDZIELNI 


Sienkiewicza 40, tel. 141-22. 


Od poniedziałku dnia 27 
kwietnia i dni następnych 


Cudna Ep miłosna na tle prze- 
pięknych krajobrazów Egiptu 


„W CENU PIRAMID 


osnuta na tematach wzruszającej 
powieści Piotra Frondaie „LEAU 
DU NIL“. W rolach głównych: 
urocza LEE PARRY I idealny ko- 
chanek JEAN MURAT. 


Nadprogram: 


„Awantury w wagonie sypialnych” 
Następny program; 
„TRUJĄCY KWIAT“ 

W roli głównej: LILI DAMITA 
Początki seansów w dni powsze- 
dnie o godz. 4, 6, 8 i 10 wiecz, 
zaś w soboty, niedziele i święta 
o godz. 2, 4, 6, 8i 10 w. Na I-szy 
seans ceny miejsc I i II — 60 gr. 
lil — 40 gr. Uwaga: Bilety człon- 
kowskie ważne we wszystkie dni 
oraz w soboty, niedziele i święta, 
Muzyka pod kier. p. Cz. Kantora 


SKLEP 


i POKOJ od zaraz 


Limanowskiego 56 
(Aleksandrowska) fryzjer. 


| 


Posade 


łatwo znajdzie ten kto ukończy 
kurs buchalterji pod kierownic» 
twem rutynowanego pedagoga. Spe 
cjalny kurs buchalterjj bankowej 
i techniki biurowej Wiadomość 
w administmcji Głosu Poranne- 
go“ lub na miejscu Kilińskiego 60 
mieszk, 45. 


p" POSEPEZKE EE RE GE CHE OKD O AO WRS RADCA 


Ogłoszenia drobne 


| EE | 


CHCESZ OTRZYMAĆ POSADĘ? 
MusBz ukończyć kursy fachowe, 
korespondencyjne im. profesora Se- 
kułowicza, Warszawa, Żórawia 42. 
Kursy wyutzają listownie: buchaj- 
terj rachunkowości kupieckiej. 
korespondencji handlowej, steno- 
grafji, nauki handlu, prawa, kali- 
graśj, pisania na maszynach, to- 
waroznawstwa, angielskiego, fran- 
cuskiego, niemieckiego, pisowni, 
gramatyki polskiej oraz ekonomji 
Po ukończeniu — egzamin. Żądaj- 
cie prospektów. 899—12 


KINO 
o 500 miejscach, urządzone nowo- 
cześnie, na dogodnych warunkach 
do sprzedania. Oferty sub, „Kino” 
do „Głosu Porannego”. 874—7 
ŚŚ 
SKRADZIONO 
2 weksle jeden na zł. 200.— pt. 15 
maja rb. drugi zł. 50.— pł, 15 ma- 
ja rb. wystawca Władysław Prze- 
galiński, Wilno na zlecenie L. Ge- 
cowowej w Łodzi. Weksle powyż- 
sza unieważnia się. 8831—3 
zzz nA 
DUŻY WYBÓR 
otoman, tapczanów, Kozetek, sto- 
łów, krzeseł oraz okazyjnie do 
sprzedania otomana używana, stół 
i krzesła, przyjmuje obstalunki i re 
peracje. Zakład Tapicersko-Meblo- 
wy, Główna 11 Z, Gabała. 856-3 
n 
5-POKOJOWE MIESZKANIE 
w śródmieściu do odstąpienia tel. 


Ogłoszenia zaręczynowe 1 zad 


38143 


raniosnych o 100 proc. Za ogiosaenia 


genjnaz Kronman. W drukarni własnej Piotrkowska 101 


DWA POKOJE 
w śródmieściu, nadające się na po- 
czekalnię dla adwokata lub leka- 
rza. Mogą być także oddzielnie. Za 
wadzka 15, II piętro. 3813-9 


koo TE E r 
NA PIOTRKOWSKIEJ 
od Andrzeja do Narutowicza lub 
w najbliższej bocznicy poszukuję 
pokoju słonecznego z wygodami i 
z używalnością kuchni w lepszym 
domu izr. najchętniej bez mebli. 
Oferty pod „Pracujące” kierować 
do adm. „Głosu Porannego”. 

74 
m 


TOWARZYSTWO 
szerzenia pracy zawodowej l 
rolnej wśród żydów „Ort“ w 
Łodzi, Wólczańska 27, telefon 
111-23. W bieżącym tygodniu 
rozpoczyriają się zapisy na na- 
stępujące kursy i warsztaty: 
krój dla krawców męskich, 
krój dla krawców damskich, 
szoferstwo, wyrób swetrów, 
bieliźniarstwo, haft ręczny i 
maszynowy, konfekcja damska 
i dziecinna, tkactwo mechanice 
no, manicure i ondulacja. Zapi: 
sy przyjmuje kancelarja tow. 
„Ort* w Łodzi, Wólczańska nr 
27, w godzinach biurowych. 

3731 8 


starszych klas Żyd, Gimnazjum 
przyjmie lekcje lub korepetycje. 
Ceny przystępne. Oferty pod „Ko 
repetycja” kierować do administra 
cji „Głosu Porannego” 


palt): bsza strona 1 zh 
nekrologi 40 gr. Zwyczajna 
Poszukiwanie pracy 10 gr, 


tabslazyczne lub fantas. dodatk. 500/0 


